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A bonam ent m iesięczny w ekspedycji 2.—  zł., w agenturach 2.15 zł., na pocztach jutTSRQPONMLKJIHGFEDCBA 

g odnotweniem do dom u 2.34 zł., pod opaską w Polsce 3.Ł0 zł., w innych krajach 4  50 zł. —  

A bonam ent kw artalny w ekspedycji 6.— zł., w agenturach 6.45 zł., na pocztach już z odnosze­

niem do dom u 7.01 zł., pod opaską w Polsce 10.50 zł., w innych krajach 14- zł. - W  razie  

w ypadków , spowodow anych siłą w yższą, przeszkód w zakładzie, strajków lub tym podobnych  

nieprzewidzianych okoliczności, w ydaw nictw o rie odpow iada za dostarczenie pism a, a abo­

nenci nie m ają praw a dom agania się nledostarczonych num erów lub odszkodowania.

O głoszenia na str. 7-łam ow ej 15 gr. od m iejsca m ilim etrow ego, na sir. ■pierw szej gj 

od m iejsca m ilim etr., na str. trzeciej i drugiej 40 gr, od m iejsca m ilim etr., R uch tow arzystw  

20 gr. od w iersza tekstowego. - O głoszenia tłum aczone, skom plikow ane, z zastrzeieniem  m iejsen  

oraz z nieczytelnym rękopisem przy każdym poszczególnym w ypadku 55 procent nadw yżki —  

Z innyeh krajów 200 proc, nadw yżki. - K onto Pocztow , K asy O szczędności, Poznań 201060. —  

O głoszenia płatne natychm iast — A dres  adm inistracji: Toruń, Piekary 14 - TeleŁ  647. —  Zaręk<»  
pisy niezam ówione redakcja nie odpow iada. — A dres redakcji: Toruń, Piekary 14- Telefon  64 ’2
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N a sz  p ro g ra II p ra c y

R o k u  N o w y m .w
P rz e k ro c z y liśm y p ró g  N o w e g o P io k u . 

P o m im o , ż e je g o n a d e jśc ie n a s tą p iło  

w c h w ili n ie z m ie rn ie  c ięż k ie j d la P o l­

sk i, a w  sz c z eg ó ln o śc i d la k la sy p ra ­

c u jąc e j, —  je d n a k w ita liśm y g o ra d o ­

śn ie , p e łn i n a d z ie i, ż e z m ie n i o n n a sz  

c ię ż k i lo s , ż e p rz y n ie s ie  n a m  le p sz e d n i,  

le p sz y  b y t...

B e z n a d z ie i ż y ć n ie m o ż n a — to  

p ra w d a ; le c z ró w n ie ż  Je s t p ra w d ą , ż e  

„nadzieja, to m atka głupich ” .

M ieć  n a d iz ie ję , to  d u ż o  —  le cz  ró w n o ­

c z e śn ie m a ło . Trzeba jeszcze m ieć w olę, 

w olę czynu. B o w ie m ż y c ie to b e stja , 

K tó rą trz e b a b ra ć z a ro g i i u c z y n ić ją  

sobie pow olną.

K to n ie u m ie w a lc z y ć z ż y c ie m , te n  

w e g e tu je lu b  ginie; u s tę p u je m ie jsc a  s il  

■ie jsz em u o d s ie b ie . A  w ię c , m iejm y  

w olę w alczyć z życiem  —  o życie. M ie j-  

w iy tę w o lę ja k o  naród, m ie jm y  ją  ta k -  

jako klasa społeczna.

Z łu d n e n a d z ie je je d n o s te k n ie c h  

u s tą p ią m ie jsc a zbiorow ej w oli, potęż­

nem u zbiorow em u czynow i.

M y , lu d z ie p ra c y , ja k o  je d n o s tk i, je ­

s te śm y  s ła b y m i; n a to m ia s t ja k o  w ie lk a  

g ro m ad a , z w iąz an i ła ń c u c h e m  o rg a n i­

z a c ji —  s tan o w im y potęgę.

T o ta k ie ja sn e , a je d ffa k ta k w ie lu  

n ie m o ż e te g o z ro z u m ieć . I w łaśnie  

dzięki tem u jest nam w szystkim źle.

Id z iem y  p rz e z ż y c ie b e z ła d n ą - , sk łó ­

c o n ą n ie s te ty  g ro m ad ą , k to ty lk o z e -  

c h c e , d z ie li n a s n a g ru p y i w ie d z ie  

w  k tó rą  c h c e  s tro n ę ; choćby w  przepaść, 

choćby na pożarcie...

T a k id ą c —  n ig d y  n ie d o jd z iem y  d o  

c e lu . A le n ie c h a j b e z ła d n a g ro m a d a  

z a m ie n i s ię w  karną arm ją, la m e n ty i  

* * k a rg i —  w w olę czynu, a osiągniem y  

cel z łatwością.

L u la jż e lu la j. . . p re z y d e n c ie  

m . T o ru n ia .
D o re d ak c ji n a sz e j n a p ły w a ją z c a ­

łe g o  P o m o rza  z a p y ta n ia  k ie d y  i k to  p o ­

w in ie n z w o ła ć p ie rw sz e p o s ie d z en ie  

n o w o o b ra n e j R a d y m ie jsk ie j. W szy s t­

k im z a in te re so w an y m d o n o s im y , iż  

w m y ś l ro z p o rz ąd z en ia M in is te rs tw a  

S p raw  W e w n ę trz n y c h  z d n ia  3 0 c z e rw ­

c a  1 9 2 5  r ., o g ło sz o n eg o  w  M o n ito rz e  P o l  

sk im  n r . 1 4 0 o ra z z g o d n ie z a r t. 3 4 re ­

g u la m in u w y b o rc z e g o , u s tę p  2 , p rz e w ó d  

n ic z ą cy  M a g is tra tu z w o łu je ra d n y c h  n a  

p o s ied z en ie k o n s ty tu c y jn e n a jp ó źn ie j  

d o  d n ia  5 s ty cz n ia 1 9 2 6  r . i w p ro w ad z a  

ic h  w  u rz ą d , z o b o w ią zu ją c d o  w ie rn e g o  

p e łn ie n ia o b o w ią zk ó w  ra d n e g o  p rz ez p o  

d a n ie re k i. P o te m  p rz ew o d n ic tw o  o b e j­

m u je n a js ta rsz y  w ie k ie m  ra d n y  i p rz e ­

p ro w a d za w y b ó r p rz e w o d n ic z ąc e g o  R a ­

d y  m ie jsk ie j, w  k tó re g o  rę c e sk ła d a d a l­

sz e p rz ew o d n ic tw o .

P rz e g lą d a ją c p ra sę p o m o rsk ą s tw ie r  

d z ić n a m  w y p a d a , ż e w sz y sc y  p . p . b u r ­

m istrzo w ie n a P o m o rz u i p . p re zy d e n t  

W ło d ek w  G ru d z ią d zu d o p o w y ż sz e g o  

ro z p o rz ą d z en ia s ię z a sto so w a li. Je d y n ie  

p re z y d e n t m . T o ru n ia p . B o lt p o p a d ł  

w d rz e m k ę i ja k o p ra w n ik p rz e o c zy ł 

te n  p ra w n y  p rz e p is . P ie rw sz e p o s ie d z e ­

n ie R a d y m ie jsk ie j w  T o ru n iu m a s ię  

•d b y ć w  ś ro d ę 1 3 b m .
C o  n a  to  W y d z ia ł S a m o rz ą d o w y  p rz y  

P o m o rsk im U rz ę d z ie W o jew ó d z k im ?  

C o  n a  to  p . n a c z e ln ik  P e rk o w sk i?  C z y  

u jd z ie p . p re z y d e n to w i B o lto w i b e z k a r ­

n ie to , ż e n ie w y p e łn ia lo a ln ie p rz e p i­

Ja k i c e l?

Je s t n im : Polska Pracy. P o lsk a , k tó ­

rą  b ę d ą  rz ą d z ić c i, k tó rz y  ją  k rw ią sw o ­

ją o sw o b o d z ili z k a jd a n n ie w o li; c i, 

k tó rz y  p ra cą  sw o ją  ją  b u d u ją ; c i, k tó rzy  

s tan o w ią o lb rz y m ią w ię k sz o ść n a ro d u ;  

c i, d la k tó ry c h o n a n ie je s t f ra ze se m , 

le cz tre śc ią  ż y c ia , n ie  ś ro d k ie m  d o  c e lu ,  

le cz sam y m  c e le m ; a z a te m  — ludzie 

pracy.

W  P o lsce P ra c y , n ie b ę d z ie m ie jsc a  

d la ró ż n y ch n ie ro b ó w , z ło d z ie i m ie n ia  

p u b lic z n e g o , p ijaw e k —  tu c z ąc y c h s ię  

n asz y m  k rw a w y m  p o te m , w y w o ż ą c y c h  

o w o c e  n a sze j p ra c y  z ag ra n icę , a  g d y  n ie  

b ęd z ie m y m u s ie li u trzy m y w a ć tę w ie ­

lo ty s ię c z n ą z g ra ję ła z ik ó w , b a n l< ie ró w , 

o b sz a rn ik ó w  i ró ż n y c h in n y ch d z is ie j­

sz y ch  m a g n a tó w  —  starczą w ytw arzane  

przez nas bogactwa na chleb dla  

w szystkich.

N ie łu d ź m y s ię , ż e s tw o rz y m y  so b ie  

ra j; w c a le te ż  g o  n ie p ra g n ie m y . M a m y  

sk ro m n e w y m ag a n ia . N a m  n ie trz e b a  

p a łac ó w , sz a m p a n a , k a w io ru , p a ry sk ic h  

s tro jó w ; p ra g n ie m y ty lk o codziennego  

chleba, bytu, godnego cyw ilizow anego  

człow ieka. A ta k i b y t z  p e w n o śc ią z n a j-  

d z ie m y  w  Polsce Pracy.

Z a tem  tw ó rz m y ją ! N a sz y m  p ro g ra ­

m e m  p ra c y  n a  ro k 1 9 2 6 -ty n ie c h a j b ę ­

d z ie budow a Polski Pracy. W  ty m  k ie ­

ru n k u  z es trz e lm y  n a sz ą w o lę , z je d n o c z ­

m y  n a sze w y s iłk i, id ź m y  z w a rty m  sz e ­

re g ie m .
Ja k k o lw ie k  je sz c z e n a s o ta c za ją m ro ­

k i, n ie  z b łą d z im y , g d y  k ro c z y ć b ę d z iem y  

z a  ty m  sz tan d a re m , n a  k tó ry m  o d d a w n a  

w id n ie je n a sze p ro g ra m o w o h a s ło  —  

P o lsk a P ra c y .

S k u p ia jm y s ię w o k ó ł n ie g o !

só w  p ra w n y c h i ro z p o rz ą d ze ń  w ła d z  

c e n tra ln y c h ? N ie w y k o n an ie te g o  ro z p o ­

rz ąd z en ia n a ra z ić m o ż e m ia sto  n a  n le -  

o b lic zo n e s tra ty , p o n ie w a ż  ja k  w ia d o m o  

n a p ie rw sz e m  p o s ie d ze n iu  w y b ie ra s ię  

ty lk o p re z y d ju m  R a d y . U p ły n ie z n ó w  

ty d z ie ń z a n im  p rz e w o d n ic z ą c y z w o ła  

p o s ie d z en ie  R a d y  c e lem  w y b o ru  k o m is ji, 

d e p u ta c ji i w y d z ia łó w , k tó re m u sz ą  o d ­

n o śn e sp raw y p rz y g o e to w a ć n a p o s ie ­

d z en ie R a d y , k tó re m o ż e s ię o d b y ć d o ­

p ie ro  p rz y  k o ń c u  s ty cz n ia . K to  p rz y g o ­

tu je d o  u c h w a ł R a d y  sp ra w y  p iln e  i n ie  

c ie rp ią c e z w ło k i o i le ta k ie b ę d ą a b y ć  

m o g ą ?

P a n ie P re zy d e n c ie , ra d z im y sz c z e rz e  

w  ty m  n o w y m  ro k u , a ż eb y  p . P re zy d e n t 

z a n iec h a ł d o ty c h c z a so w eg o s tan o w isk a  

d re p ta n ia w  o g o n k u  z a in n e m i m ia sta ­

m i, b o  T o ru ń  je s t s to lic ą  P o m o rz a  i ja k o  

ta k i p o w in ie n p rz o d o w a ć in n y m m ia ­

s to m  sw ą tw ó rcz ą i p e łn ą in ic ja ty w y  

p ra cą

Z a m a c h  n a  k ró la  
p e rsk ie g o ?

Z  L o n d y n u  d o n o sz ą , ż e  n a  k ró la  p e r  

skiego Pahlavi dokonano podobno za­

m achu, przyczem  król m iał stracić obie  

nogi. Stan jego jest groźny.

P o lity c zn e fa łsz o w a n ie  o b c y c h  p ie n ię d z y  
n a W ę g rz e c h .

A re sz to w an i z a fa łszo w a n ie p ie n ię ­

d z y o św ia d c zy li p rz ed sę d z ią ś le d c zy m ,  

ż e fa łsz o w a li o b c e p ie n ią d z e w  c e la c h  

p a tr io ty c z n y ch , a ż e b y o s ła b ić n ie p rzy ­

ja c ió ł i te rn sa m em  d o p o m ó c d o o d z y ­

sk a n ia s trac o n y c h w ę g ie rsk ic h te ry -  

to r jó w  i w o g ó le  p ro w ad z ić  w a lk ę  z  T ra k  

ta le m  S t. G e rm a iń sk im . U w a ż a ją , ż e  

W ę g ry  są  re w o lu c y jn em  p a ń s tw em  i m a  

ją to sam o  p ra w o re w o lu c y jn e fa łsz o ­

w a n ia p ie n ięd z y , ic o i S o w ie ty , k tó re  

fa łsz u ją w  w ie lk ich m a sa ch o b c e p ie ­

n ią d ze ,

D o c h o d z en ia p o licy jn e s tw ie rd z iły , 

ż e p a p ie r d o s ta rc z o n y fa łsz e rzo m n a  

K uzynek m inistra także fałszow ał banknoty.

B U D A P E S Z T . M in is te r h o n w e -  j je g o  k u z y n ó w  w  a fe rz e  fa łs ie o w a n . b a n k -  
d ó w  C z a k i z g ło s ił p o d a n ie o  u rlo p . F a k t | n o tó w  f ra n k o w y c h .

te n  je s t, z w iąz a n y  z u d z ia łe m  je d n eg o  z  J

P rz e w ag a F ra n c ji w  M a ro k u .

F ra n c u sk ie w a ru n k i p o k o jo w e .
P A R Y Ż . S z c z e p S e n h a d ria , k tó ry

p rz e d p a ru  d n ia m i p o rz u c ił A Jb d -e l-K ri-  

Im a , p rz y ją ł n a s tę p u ją ce w a ru n k i p o ­

k o jo w e f ra n c u sk ie : S z cz e p  m u s i d a ć 3 5  

z a k ła d n ik ó w , z o b o w ią z a ć s ię d o  n a p ra ­

w y  d ró g - i sz o s w r o b ręb ie m ie jsc o w o śc i  

z a m ie sz k a ły c h p rz e z sz c z e p , d o s ta rcz y ł 

s ił ro b o c z y ch d o n a p raw y  in n y ch  d ró g , 

k a ż d e d z ie s ię ć ro d z in m a d o s ta rc zy ć 1  

w o łu , k a ż d e trz y ro d z in y m a ją z ło ż y ć

N a u c z y c ie ls tw o sz k ó ł ś re d n ic h  p rz e c iw  

m in is tro w i S t G ra b sk ie m u .
P o d c z a s d ru g ieg o  d n ia  o b ra d  z ja z d u  

d e le g a tó w  Z  w . z a w . n a u c z , sz k ó ł ś re ­

d n ic h p rz y ję to  n a s tę p u ją c e w n io sk i:

„ Z ja zd  d e le g a tó w  Z . Z . N . P .-S . Ś r.:

1 )  w y ra ż a o b u rz en ie z p o w o d u re ­

d u k c ji p ła c  i u w a ża , ż e  ta k ie m i ś ro d k a ­

m i n ie w o ln o  p o p raw ia ć  f in a n só w  p a ń ­

s tw a ;

2 )  s tw ie rd z a , ż e lettakcjo te godzą  

nic  tylko w nauczycieli, ale i niszczą  

szczolnictw o;

3 )  w in n i z a ró w n o  M . W . R . i O . P .,  

k tó re  p ro jek t re d u k c ji o p ra c o w ało , ja k  i  

c z y n n ik i se jm o w e , k tó re n ie d o s ta te c z n ie  
ro z p a trz y ły  sp raw ę ;

4 )  w z y w a n a u c z y c ie ls tw o d o e n e r ­

g ic z n e j o b ro n y  sw y ch  p ra w  w sz y s tk iem i  

ro zp o rzą d za ln em i ś ro d k a m i.

W  sp raw ie n a u c z y c ie li sz k ó ł p ry ­

w a tn y c h z ja zd u c h w a lił w n io se k , p o le ­

c a ją c y z a rz ą d o w i g łó w n . Z w ią zk u  o p ra ­

c o w a n ie n o w y c h z a sad n o rm  n a p rz y ­

sz ły  ro k  sz k o ln y . P o le c o n o te ż z a rz ą d o ­

w i ^ p ra co w a n ie p ro je k tu u b e zp iec ze ń  

ro d jz in n a u c z y c ie lsk ic h n a w y p a d e k  

śm ie rc i sz ło n k a Z w ią z k u .

D o n o w e g o z a rz ą d u  g łó w n e g o w sze d ł 

m . in . p ro f . B a ran  z  T o ru n ia .

P . W o je ń sk i z re fe ro w a ł p ro je k t p . 

S t. G ra b sk ie g o  u s taw y  o u s tro ju  sz k o l­

n ic tw a , p o d k re ś la ją c w sz y stk ie l ic zn e , 

n ie s te ty , w a d y z a m ie rz o n e j „ re fo rm y ”  

sz k o ln ic tw a , p ro je k to w a n e j b e z ja k ie g o -  

k o lw ie k b ą d ź p o ro z u m ie n ia s ię lu b  z a s ię  

g in ę c ia o p in ji z a n te re so w a n e g o i k o m ­

p e te n tn e g o tu n a u c zy c ie ls tw a . T o te ż  

p ro je k t g ro z i w  c a łe j ro z c ią g ło śc i w  

p o d s ta w y d e m o k ra ty z m u sz k o ln ic tw a ,  

z a g w a ra n to w a n e k o n s ty tu c ją , m ó w iąc ą  

o  o b o w ią z k o w o śc i i p o w sz e c h n o śc i n a u ­

c z a n ia , s tw arz a a ż trz y  ty p y -fra g m en ty  

g im n a z jó w , d a je  n ie d e m o k ra ty c z n e  p rz y  

w ile je sz k o ło m  ś red n im  w  s to su n k u  d o  

fa łsz o w a n ie p ie n ię d z y p o c h o d iz ił z N ie­

m ie c . Je s t p rz y p u sz cz e n ie , ż e w  N ie m ­

c ze ch ż y ją tra d y c je fa łsz o w an ia p ie n ię ­

d z y c u d zo z iem sk ich  d la c e ló w r p o lity cz ­

n y c h , p o c h o d z ąc e je sz c ze z c z asó w  w o ­

je n  n a p o leo ń sk ich .

N a jn o w sz e ś la d y p ro w a d zą ta k ż e  

d o W ło c h . S z e f f ra n cu sk ich d e te k ty ­

w ó w  B e n o it,b a d a ją c y  sp raw ę w W ie d n iu  

w y jec h a ł p o sp ieszn ie  d o  M e d jo lan u . B e ­

n o it p rz y b y ł d o W ie d n ia z Ju lju sz em  

E m m e ry , p rz e d s ta w ic ie le m  B a n k u  F ra ń  

c ji, p o n ie w a ż g łó w n ie fa łsz o w an o p ie ­

n ią d ze f ra n c u sk ie .

3 0 0 f ran k ó w , n ie za leż n ie o d te g o c a ły  

sz cz e p m a z a p ła c ić 1 2 ty s . f r . ty tu łe m  

k o n try b u c ji, o ra z d o s ta rc za ć p o m o c y  
w o jsk o w e j.

P rz e d sta w ic ie le sz c z ep u  w a ru n k i te  

p rz y ję li . W ła d ze f ra n cu sk ie z a zn a c za ­

ją , ż e w a ru n k i te  są  w z o re m  w a ru n k ó w , 
ja k ie F ra n c ja  b ę d z ie d y k to w a ła  p o sz c z ę  

g ó ln y m  p le m io n o m .

p o w sz e c h n y c h , w re szc ie —  sa n k c jo n u ją  

p ra w n ie o b e cn ą , n isk ą  o i^ g a iM z ac ję sz k o l  

n ic tw a p o w sz ec h n e g o , k tó rą n a le ż a ło ­

b y  u w a ża ć z a z ło  p rz e jśc io w e .

O b ie c y w a n e , ja k a rg u m en t, „ o d ­

c iąż en ie ” d z ię k i ,re fo rm ie ’ sze ro k ich  

w a rs tw  sp o łe c z n y c h , k tó ry m  ^ c ięż k o  

k sz ta łc ić d z ie c i” —  je s t je d y n ie  o g ra n i ­

c z e n ie m  p rz y stę p u  d o  n a u fe i. W  w y n i­

k u  d y sk u s ji n a d  re fe ra te m  —  z ja z d  p o ­

s tan o w ił:

1 )  Z a p ro te s to w a ć p i* z e « iw k o n iw e ­

c z e n iu p rz ez p . S t. G ra b sk ie g o  d o ty ch ­

c z aso w ej z a sa d y w sp ó łp ra c y  m in . w y ­

z n a ń  re i i o św . p u b l. z  n a w rz y c ie ls tw e m  

w  o rg a n iz a c ji sz k o ln ic tw a .

2 )  W  m y ś l m e m o rja h i z a rz . g łó w . 

Z  w . z a p ro te s to w a ł p rz ec iw p ro je k to w i  

u s ta w y  o u s tro ju  sz k o ln ic tw a , ja k o  g o ­

dzącem u w zasadę obow iąafcow ości po­

w szechnego nauczania i pogarszające­

m u o b e c n y  s tan  rz e c zy  w  sz k o ła c h ś re ­

d n ic h .

3 )  Z a p ro p o n o w a ć p o w o ła n ie k o m i­

s ji w sp ó ln ie z e Z w . Z a w . N a u cz . S z k .  

P o w sz ec h n . —  w  c e lu  o p ra c o w a n ia  w ła s  

n e g o p ro je k tu o rg a n iz ac ji sz k o ln ic tw a .

P . R u d n ick i z ło ż y ł n a s tęp n ie sp ra ­

w o z d a n ie k o m is ji d la sp ra w  sz k o ln ic ­

tw a z w ią zk o w e g o  o b e jm u ją ce g o o b e c n ie  

o k o ło  2  i p ó ł ty s ią c a  m ło d z ie ży  w  3  g im ­

n a z jac h  Z w ią zk u  w  s to lic y  i w  3 —  n a  

p ro w in c ji.- S z k o ły  te m a ją  p ra w a p a ń ­

s tw o w e , w  ra d a c h p e d a g o g ic z n y ch z a ­

s ia d a ją d e leg a c i ro d z ic ó w  —  s to su n e k  

ro d z ic ó w  d o sz k ó ł je s t b a r ite o d o b ry .

W  d y sk u sji c zę ść m ó w c ó w  w y p o ­

w ie d z ia ła s ię z a z n ie s ien ie m sz k ó ł 

z w ią z k o w y c h , b y Z w ią ze ii n ie b y ł p ra ­

c o d a w cą , w ięk sz o ść je d n ak b y ła z a u -  

trzy in a n ie m  g im n a z jó w , c o  tó i p o s ta n o ­
w io n o .
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Z le  je s t i
S k a rb p a ń s tw a p u s ty , w c en tra ch  

p rz e m y s ło w y c h z a m ie ra ż y c ie , 6 0 0 ty ­

s ię c y  s iln y ch  rą k  d a rem n ie w y c ią g a s ię  

p o  p ra c ę , m iljo n y ż y ją w  n ę d z y  n ie d o  

o p isa n ia , g łó d z a g o śc ił w  w ie lu  d o m ac h  

ro b o tn ic z y ch — a le to w szy s tk o n ie  

p rz e sz k a d z a ż y ją ce j z k rw a w icy lu d u  

p o lsk ie g o b u rż u a z ji w y p ra w ia ć h u c z n e  

b a le i fe ty , w y rz u c a ć m iljo n y z ło ty c h  

n a w in a i sm ak o ły k i z a g ra n icz n e , n a  

p e rfu m y  i s tro je p a ry sk ie .

B ie d a i n ę d z a w z ię ły  s ię p o d p a c h y  

i w y p ra w ia ją d z ik ie h a rce p o k ra ju , 

g łó d  sz c ze rz y z ę b y  d o  se tek  ty s ię c y  o b y ­

w a te li, p a ń s tw o s to i tu ż p rz e d p rz e ­

p a śc ią  —  le cz c ó ż to  w sz y stk o o b c h o d z i 

p a n ó w  b a n k ie ró w , fa b ry k a n tó w , p a sk a - 

rz y i W o g ó le c a łą tę z g ra ję p a so ży tó w  

—  p ija w e k , ż e ru ją c y c h n a ż y w era c ie le  

sp o łec ze ń s tw a ...

Oni „muszą sią” się bawićl O n i m u ­

szą „ u ż y ć ż y w o ta '’ , h u la ć , sz a le ć . L u d  

p rzy m ie ra g ło d e m ? —  C o ic h o b c h o d z i 

lu d ! P o lsk a s ta cz a s ię k u ru in ie? — . 
N ie c h  s ię s tac z a  1

Ujże, panowie, baczcie, by te wasze 

bale, hulanki — nie miały smutnego 

końca. Lud p o lsk i u m ie  b y ć c ie rp liw y m ,  

ja k ż a d e n in n y . Je s t p o tu ln y m  ja k b a ­

ra n e k , d łu g o a ż n a d to d łu g o , p o z w o li  

s trz y d z  n a  so b ie  w e łn ę . A le  —  i je g o  c ie r  

pliwość ma swoje granice.

K to k ie d y ś c ie rp ia ł g łó d , te n w ie , ż e  

b u d z i o n w  c z ło w ie k u  w sz y s tk ie z łe in ­

stynkty; wie, że głodny człowiek z ła­
twością zamienia się w zwierzę. — 

W Polsce glodaych jest bardzo wielu!
T o n ie ty lk o k o m u n iśc i i w y ro s tk i  

sp o w o d o w a li sy lw es tro w e ro z ru c h y  

w ' P o z n an iu . T o n ie ty lk o o n i n a k ło n ili 

tłu m  d o  w y b ija n ia sz y b , ra b u n k u  i w a lk  

u lic zn y c h . N ie ! —  ta m  d z ia ła ł ta k ż e  a g i­

ta to r , g ro ź n ie jsz y o d n a jle p szy c h a g e n ­

tó w  M o sk w y , ta m  działał głód!
T łu m g ło d u ją c y ch , lu d z i b e z ju tra ,  

p rz ec ią g a ją c u lic a m i m ia s ta , w id z ia ł 

n ie d o s tęp n o  d la  n ie g o  b o g a c tw a w y staw  

sk le p o w y c h , w M z ia ł to n ą c e w  p o w o d z i

B u d u jm y  p o lsk ą f lo tę h a n d lo w ą !
Je d n y m  z p o d s taw o w ry c h  w a ru n k ó w -  

u n ie za leż n ie n ia s ię R z p lite j p o d w z g lę ­

d e m  c k o n o m icM iy m  i ro z w o ju e k sp an ­

s ji g o sp o d arc ze j je s t w d a sn y d o s tę p d o  

m o rz a a lic z n a f lo ta h a n d lo w a . P o rt  

m o rsk i je s t w  b u d o w ie —  z a ch o d z i o b e ­

c n ie p a ląc a p o trz e b a organizacji floty 

handlowej. W  z ro z u m ie n iu  te g o z a g a ­

d n ie n ia p rz e z c z y n n ik i g o sp o d a rcz o  

sp o łe cz n e p o w sta ły p o d p ro te k to ra te m  

w o je w o d ó w  tire c h z a c h o d n ic h w o je ­

w ó d z tw ' i w a rsz a w sk ie g o k o m ite ty o r ­

g a n iz a cy jn e p o lsk ie j f lo ty h a n d lo w e j  

w ra z z  w y d z ia łem  w y k o n a w c z y m  w  P o ­

z n a n iu , k tó ry o b e c n ie p rzy b raw szy c h a  

ra k te r k o m ite tu z a ło ż y c ie lsk ie g o z a ­

c h o d n io p o lsk ie j Ż e g lu g i M o rsk ie j sp ó ł­

k i a k c y jn e j w  P o z n a n iu , ro z p o cz y n a

v  P o lsc e !
św ia te ł k a w ia rn ie i re s ta u ra c je , s ły sza ł 

d z ik ie d ź w ięk i ja z z -b a n d u i w e so łe  

o k rz y k i h u c z n ie w ita ją c y c h R o k N o w y  

syłych — w ię c u s łu c h a ł p o d sze p tó w  g ło ­

d u i k o m u n istó w  i ją ł ro z b ijać i ra b o ­

w a ć sk lep y . C ó ż ry z y k o w ał? W ię zie n ie ?  

—  w  w ię z ie n iu b ę d z ie m ia ł d a c h n a d  

g ło w ą i p o k a rm ; śm ierć ? —  n ie s trasz ­

n a śm ierć c z ło w ie k o w i g ło d n e m u , b e z  

n a d z ie i n a le p sz e ju tro .

T y lk o c i, k tó rz y n ie c h c ą w id z ie ć , 

którzy boją się spojrzeć prawdzie w o- 

c z y , —  n ie w id zą is to tn y c h p rz y c zy n  

sy lw e s tro w y c h a w a n tu r w ' P o z n a n ia . 

N ie w ą tp liw ie , d z ia ła li ta m  k o m u n iśc i;  

n ie w ą tp liw ie , p o d b u rza li o n i tłu m . L e c z ,  

p o w ie d z c ie , w y u b ra n i i sy c i, w y  z a d o ­

w o leń z sw e g o lo su —  c z y k to k o lw ie k  

m ó g łb y  w 'a s n a k ło n ić d o  c z y n ó w ; ja k ic h  

d o p u śc ił s ię tłu m  p o z n ań sk i?

N ie , n a p e w m o  n ie ! W sz e lk ie w y siłk i 

a g ita to ró w k o m u n is ty c z n y c h , n a jp ło -  

m ie n n ie jsz e ic h . m o w y  —  n ie z d o ła ły b y  

.p o d ju d z ić m a jąc y c h p ra c ę , c h łe b i n a ­

d z ie ję n a je sz c ze le p sz e ju tro  —  d o  ro z ­

ru c h ó w , lu b  c h o ć b y  n a w et z b y t k rz y k li­

w y c h d e m o n s tra c y j.

A le z ła tw o śc ią d o k o n a te g o sz a r­

p ią c y w n ę trz n o śc i g łó d ; z w ła sz c z a , g d y  

w  p o m o c p rz y c h o d z i m u o d g ło s z a b a w  

i h u la n e k sy ty c h ; g d y w id o k sm a k o ­

ły k ó w ' i to w a ró w , z a k tó re m o ż n a k u p ić  

je d ze n ie —  p o p rz e z lc p o d sz e p ty g ło d u .

a lk a z k o m u n iz m e m  —  m u si b y ć  I 

w a lk ą z b e z ro b o c ie m , z n ę d z ą i g ło d em .  

D a jc ie b e z ro b o tn y m p ra c e , g ło d n y m  

C h le b a —  a o n i sam i p rz ep ę d z ą w y słan ­

n ik ó w  M o sk w y d o k ą d  p ie p rz ro śn ie .

I z a p rz es ta ń c ie h u la n e k . N ie c z as n a  

k a rn a w a ło w e h u c z n e z a b aw y , g d y  

w  k ra ju  g ra su je n ę d za . P ie n ią d z e , p rz e ­

z n a cz o n e n a ., h u la n k i i s tro je —  n a le ży  

o b ró c ić n a tw o rz en ie w a rsz ta tó w ' p ra cy ,  

n a c h łeb  d la m a s .

W  te d y n ic b ę d z ie k o m u n is tó w , n ie  

b ę d z ie n ie p o k o jó w .

Ż y s ła w  T o p ó r.

p ra c e  n a d  p o w o łan ie m  d o  ż y c ia te j sp ó ł­

k i, z w rac a jąc  s ię z p ro śb ą o z a d ek la ro ­

w a n ie  u d z ia łó w .

P o n ie w a ż c h o d z i tu  o rz ec z n ie z w y ­

k le d la p a ń s tw a d o n io s łą , z w rac a s ię  

k o m ite t z a ło ż y c ie lsk i z a c h o d n io -p o lsk ie j 

Ż e g lu g i M o rsk ie j z p ro śb ą o p o p a rc ie  

a k c ji p o w sta jąc e j sp ó łk i p rz e z d e k la ro ­

w a n ie  u d z ia łó w .

Je d e n  u d z ia ł w y n o s i 2 0 0 z ł. A k c je e -  

m ito w an e  b ę d ą  p o  k u rs ie 2 2 0  z l. z a k a ż ­

d e d w ie śc ie z ł. a k c ji.

W sz elk ich w y ja śn ie ń i fo rm u la rz y  

d e k la ra c ji ja k  ró w n ież p ro je k ty  s ta tu tu  

sp ó łk i a k c y jn e j u d z ie la k o m ite t z a ło ż y  

c ie lsk i z a ch o d n io -p o lsk ie j Ż e g lu g i M o r  

sk ie j w  P o z n a n iu , u l. F re d ry  7 .

N o w y  ro z ła m  w  „ W y z w o len iu "  

P o se ł D ą b sk i w y k lu c z o n y .
N a o n e g d a jsz e m z e b ran iu z a rz ą d u  

g łó w n eg o  p rz e w o d n ic z y ł p re z es s tro n n ic  

tw a p o s . M a lin o w sk i, k tó ry  n a w stę p ie  

z a zn a c zy ,, ż e z a rzą d g łó w n y z w o ła n y  

z o s ta ł w  c e lu  ro z w aż e n ia w e w n ę trz n y c h  

s to su n k ó w ' w k lu b ie se jm o w y m o ra z  

w sp raw a ch , d o ty c z ąc y c h p rz y sz łe g o  

k o n g re su s tro n n ic tw a . W  d y sk u s ji z a ­

b ie ra li g ło s p p .: p o s . B a g iń sk i o ra z  

c z ło n k o w ie z a rz ąd u , p p .: T e p p e r , K o -  

sz a c k i i Je d liń sk i.

P . T e p p e r w n ió s ł o w y k lu c ze n ie p . 

D ą b sk ieg o z e s tro n n ic tw a , z a rz u c a ją c  

m u „ p o d z ie m n ą d z ia ła ln o ść w e w n ątrz  

s tro n n ic tw a ” .

C z ło n e k z a rz ą d u , p . R y c h lik , z g ło s ił 

w n io sek o wykluczenie ze stronnictwa 

posłów: Dąbskiego, Walerona, Ledwo- 

cha. Niedzielskiego, Polakiewicza i 
Wrony — ja k o „ d z ia ła ją c y c h n a sz k o d ę  

s tro n n ic tw u ” .

P o s . P o n ia to w sk i u z a sad n ia ł n ie m o ­

ż liw o ść n a ty c h m ias to w e g o z rea lizo w a ­

n ia  h a se ł z je d n o c z e n ia „ W y z w o len ia ” z e  

„ Z w iąz k iem  c h ło p sk im ” .

P o s . P o la k ie w ic z w y p o w ied z ia ł s ię  

p rz e c iw ’ fo rm ie p o s tę p o w a n ia z a rz ą d u  

w 'o b c c p o s ła D ą b sk ie g o  i je g o k o le g ó w ’ . 

Z a rz ą d w y słu ch a ł d o tą d  o sk arż eń  a n a ­

le ż a ło b y w y słu c h a ć ró w n ież o b ro n y , 

g d y ż w  p rz e c iw n y m  ra z ie w y ro k  b ę d z ie  

je d n o s tro n n y i n ie sp ra w ied liw y . N o w e  

ro z b ic ie s tro n n ic tw a , k tó re n ie w ą tp liw ie  

l> o u c h w ale n u p ro p o n o w a n y c h w n io ­

sk ó w  n a s tąp i, b ę d z ie d la W y  z  w e łe n  ia  

k a ta stro fa ln e . N a le ży ro z strz y g n ię c ie  

z a rz u tó w  o d d a ć są d o w i p a rty jn em u d o  

ro z w a że n ia .

P o s . B a g iń sk i w y stę p u je p rz e c iw  w y  

w o d o m  p o s ła P o la k ie w icz a .

W  g ło so w a n iu w n io se k c z ło n k a z a ­

rz ąd u  p . R y c h lik a o u su n ię c ie  z e s tro n ­

n ic tw a  p o s ła D ą b sk ieg o i p ię c i^  p o s łó w  

z y sk a ł ty lk o  3  g lo sy  p rz e c iw ' 2 5 .

W n io se k c z ło n k a z a rzą d u  p . T e p p e ra  

o w y k lu c z e n ie p . D ą b sk ieg o z y sk a ł 2 2  

g ł., z a ś d o d a te k p o s ła P o n ia to w sk ie g o  o  

o d d a n ie p o d są d p a rty jn y w sp o m n ia ­

n y c h  w y ż ej p o s łó w ’ —  1 7 g ł.

N a stę p n ie w y d a n o  k o m u n ik a t o fic ja l­

n y  te j tre śc i:

„ Z a rzą d g łó w n y s tro n n ic tw a P S L .  

„ W y zw o le n ie ” n a p o s ie d z en iu  w  d n iu  3  

s ty cz n ia 1 9 2 6 p o w ’z ia l n a s tę p u jąc e u -  

c h w a ły :

1 ) B io rąc p o d u w a g ę ż e d o ty c h c z a so ­

w a p o lity k a p o s ła Ja n a D ą b sk ie g o je s t  

n ie z g o d n a z p ro g ra m e m  s tro n n ic tw a , ż e  

sp rze c iw ia  s ię u c h w ało m  k o n g re su  o ra z  

u c h w ało m  z a rz ą d u g łó w n e g o , ż e p o se ł  

D ą b sk i s ta le  i św iad o m ie ro z b ija c a ło ść  

s tro n n ic tw  a , a to  n a  z e w n ą trz p rz e z  „ G a  

z e tę L u d o w ’ą ” a n a w e w n ą trz p rz e z ła ­

m a n ie k a rn o śc i k lu b o w sj i k a rn o śc i  

c z ło n k a s tro n n ic tw a , c z y to p rz e z p ro ­

w a d z e n ie p o d z ie m n e j a k c ji, m a ją c e j n a
_______  

c e lu z n isz cz en ie s tro n n ic tw a , c e lem  z a ­

sp o k o je n ia a m b ic y j o so b isty c h , c z y  

p rz e z to , ż e p o se ł D ą b sk i n ie u z n a  je  

ż a d n y c h w ła d z s tro n n ic tw a , a s ie b ie  

in w a ż a z a je d y n y a u to ry te t, n ie p o s ia ­

d a jąc z resz tą s ta łe j lin ji p o lity c z n e j, c a  

o c z y w ista w  k a m e m  i so lid a rn e m  s tro n  

n ic tw ie n a d a l to le ro w a n e b y ć n ie m o ż e , 

p rz e to z a rz ą d g łó w n y u c h w ’a la wykla- 

eryć posła Dąbskiego z e s tro n n ic tw a  

P S L . „ W y zw o le n ie ” i „ Jed n o ść L u d o w a ’ 

i p o z b aw ia g o p ra w  c z ło n k a .

2 ) Z a rz ąd g łó w m y , o p ie ra ją c s ię na 

u c h w a le o s ta tn ieg o  k o n g re su w  sp raw ia  

łą c ze n ia s ię z g ru p ą p . B ry la , s to i n a  

s ta n o w isk u ty c h ż e u c h w a ł k o n g re su .  

T y lk o k o n g res je s t m o c en sw o je s ta n o ­

w isk o z m ie n ić i z a ją ć o d p o w ie d n ie s ta ­

n o w isk o  w ' sp raw ie łą c ze n ia  s ię z g ru p ą  

p . B ry la . W sz y scy  p o s ło w e , n a le żą c y  da 

s tro n n ic tw a , w in n i s ię p o d p o rz ąd k o w a ć  

u c h w ało m  k o n g re su  i n ie w o ln o  im  z a j­

m o w a ć o d m ie n n e g o s tan o w isk a .

Z a rzą d g łó w n y  w 'zy w a ty c h p o s łó w ,  

k tó rzy  w y ła m u ją s ię z p o d  u c h w a ł k o n ­

g re su , a b y ta k n a te re n ie se jm o w y m ,  

ja k i w ' o k rę g a ch n ie p ro w a d z ili in n e j  

p o lity k i, b o je s t to sz k o d liw e d la id e i  

„ W y z w o len ia ” a ta k że d la je d n o śc i ru ­

c h u  lu d o w e g o .

K o n g re s s tro n n ic tw m a  b y ć z w o ła ­

n y w  m a rcu  b r.

Ja k d o n o sz ą p ism a w a rsza w sk ie , 

u c h w ała „ W y z w o le n ia ” sp o w o d u je n ie ­

w ą tp liw ie p o n o w n ą se c es ję w k lu b ie  

se jm o w y m  s tro n n ic tw ', o c z e m z resz tą  

o d d a w n a g ło śn o o p o w ia d a n o w  k u lu a ­

ra c h se jm o w y c h , z a ś p o s . D ą b sk i i z b li­

ż e n i d o n ie g o k o le d z y se jm o w i w c ale  

s ię z ty m i z a m ia ra m i n ie u k ry w a li. O -  

d e rw an ie s ię g ru p y p . D ą b sk ie g o  m ia łe  

n a s tąp ić w r ty c h d n ia ch , a p rz e to  d e cy ­

z ję „ W y z w o le n ia ” m w a ż ać m o ż n a n ie ­

ja k o  ja k o z a u p rz e d z e n ie fa k tu . Jeż e li  

c h o d z i o fo rm a ln ą  S tro n ę p rz eb ie g u d y ­

sk u sji z a rz ą d u g łó w n e g o , to m o ż n ab y  

z a rz u c ić je d y n ie , ż e p rz e o b ra z iła s ię w  

ro zp raw ę są d o w ą b e z u d z ia łu o sk a rż o ­

n y c h , k tó rz y w r te n sp o só b je d n o s tro n ­

n y m  b e z ap e la cy jn y m o rz ec ze n iem z o ­

s ta li p o tę p ie n i.

P o s ła D ę b sk ie g o w ' n ie d z ie lę w  

W a rsz a w d e n ie b y ło , w y jec h a ł b o w u en t  

n a w ie c d o S k a rż y sk a . P rz y p u sz cz ać  

n a leż y , ż e p o p o w ro c ie z a b io rze g ło s w

sp raw ie u c h w ał z a rz ą d u g łó w n e g o .

Przyfiotooania do konferencj 
roz&rojeniouej.

S e k re ta r ja t g e n e ra ln y  L ig i N a ro d ó w  

n a d e sła ł o n e g d a j d o  rz ąd u  p o lsk ieg o  no­
tę w  k w 'e s tji p rz y sz łe j k o n fere n c ji ro z ­

b ro jen io w e j.

N o ta g ło s i m . in .?

„ R a d a L ig i N a ro d ó w  s to so w n ie do 

ra p o rtu  p . P a w d a  B o n ic o u ra  o  p ra c y  k o -

K o m o rn e n a s ty c z eń , łu ty , m a rz e c 1 9 2 6 ro k u .

U W A G A : S u b lo k a to r p ła c i ż a p rz ed m io t n a jm u b e z u rz ąd z e n ia  d o m o w eg o o 3 0 % , z u rz ąd z e n iem  d o m o w em  o 1 0 5 %  —  

o p ró c z te g o św iad c z en ia ja k w o d ę , k a n a ło w e , św ia tło , w y w ó z śm ie c i, k o m in ia rza , c zy sz cz en ie  u lic y . O d n o śn ie  

d o  lo k a to ró w : k a t. I . i II . o p ła c a w sze lk ie św ia d c z e n ia , k a teg o rja III ., IV . i V . z a w o d ę i k a n a ło w e —  o o ró c z  
te g o w szy s tk ie k a te g o rje o p ła c a ją z a z a m ia ta n ie u licy .  P

K a t. 1 K a t. 2 K a t. 3 K a t. 4 K a t. 5 K a t. 6

K o m o rn e
2 — 3  p o k o jó w , lo - 4 — 6  p o k o jó w , p o - sk lep y  (sk ła d y )  i in n e

p o d s ta w o w e  

w  m a rk a c h P o k ó j

k a le p rze d się b . 

h a n d l. w y k u p .

m ie sz c z .  z a ję te  z a k ł. 

n a u k , i w y c h ó w .

p o m ie sz c z .  h a n d l. 

i p rz em . k tó ry c h
S k le p y  (sk ła d y )  

i in n e  

p o m ie sz c ze n ia  
h a n d lo w e

B u d y n k i

n ie m ie c k ich  

z  d n ia

z k u c h n ią  

lu b  sa m

św iad .  p rz e m y s ł.  IV  

k a t.  o ra z

lo k a le  sp ó łd z .  ro b o t, 

o ra z z w ią z k . z a w .

k o m o rn e  ro c zn ie  n ie  

p rz ek ra cz a ło  1 .2 0 0

fa b ry c z n e  

i p o m ie sz c z .

1 . c z e rw c a 1 9 1 4  r .
p o k ó j, sa m a lo k a le  m ie sz c z .p ra c . lo k a le m ie szc z . m k n ., p e n sjo n a ty

i p rz em y s ło w e  

o ra z h o te le

w  ta s ic h
k u c h n ia rz e m . w y k . św iad . p ra c . rz em . w y k u p . p ra c o w . n ie p o łą cz . b u d y n k a c h

p rz e m . V III k a t. św ia d . p rz e m . z m ie sz k a n ie m  o ra z

m k . z ł.
i in n e V II k a t. o d  7 p o k o j  i w z w y ż .

1 = 1 2 3 0 ,5 3 0 ,5 9 0 ,6 5 0 ,7 1 0 ,7 7
2 = 2 ,4 6 1 ,0 7 1 ,1 8 1 ,3 0 1 ,4 3 1 ,5 5
3 = 3 ,6 9 1 ,5 9 1 ,7 7 1 ,9 6 2 ,1 4 2 ,3 2
4 = 4 .9 2 2 ,1 2 2 ,3 6 2 ,6 1 2 ,8 5 3 ,1 0
5  = 6 ,1 5 2 ,6 4 2 ,9 5 3 ,2 6 3 ,5 7 3 ,8 7
6  = 7 ,3 8 3 ,1 7 3 ,5 4 3 ,9 1 4 ,2 8 4 ,6 5
7 = 8 ,6 1 3 ,7 0 4 ,1 3 4 ,5 6 4 ,9 9 5 > 4 2

U staw ie8 = 9 ,8 4 4 ,2 3 4 ,7 2 5 ,2 2 • 5 ,7 1 6 ,2 0
9 = 1 1 ,0 7

1 0 = 1 2 ,3 8
4 ,7 6 5 ,3 1 5 ,8 7 6 ,4 2 6 ,9 7 0  o c h ro n ie

5 ,2 9 5 ,9 0 6 ,5 2 7 ,1 3 7 ,7 5 lo k a to ró w
2 0  = 2 4 .6 0 1 0 ,6 8 1 1 ,8 1 1 3 ,0 4 1 4 ,2 7 1 5 ,5 0 n ie p o d le ­

g a ją
3 0  = 3 6 ,9 0 1 5 ,8 7 1 7 ,7 1

2 3 ,6 2
1 9 ,5 6 2 1 ,3 8 2 3 ,2 5

4 0  = 4 9 ,2 0 2 1 ,1 6 2 6 ,0 8 2 8 .5 4 3 1 ,0 0
5 0  = 6 1 ,5 0

6 0  = 7 3 ,8 0

2 6 ,4 5 2 9 .5 2 3 2 ,6 0 3 5 ,6 7 3 8 ,7 5
3 1 .7 3 3 5 ,4 2 3 9 ,1 1 4 2 .8 0 4 6 ,4 9

7 0 = 8 6 ,1 0 3 7 ,0 2 4 1 ,3 3 4 5 ,6 3 4 9 ,9 4 5 4 ,2 4
8 0  = 9 8 ,4 0 4 2 ,3 1 4 7 ,2 3 5 2 ,1 5 5 7 ,0 7 6 1 >
9 0 =  1 1 0 ,7 0 5 3 ,1 4 5 8 ,6 7 6 4 ,2 1 6 9 ,7 4

1 0 0 =  1 2 3 ,0 0 5 9 ,0 4 6 5 ,1 9 7 1 ,3 4 7 7 ,4 9

m ite tu R a d y w  sp raw ie o rg a n u w y k o ­

n a w cz eg o  R a d y  d la p ra c ro z b ro je n ia p o ­

s ta n a w ia : 1 ) a k c ep to w a ć p la n u k o n ­

s ty tu o w a n ia k o m isji p rz y g o to w a w c z e j  

k o n fe re n c ji ro z b ro je n io w e j, p rz ed s ta ­

w io n y p rz e z k o m ite t R a d y , w  fo rm io  

p rz y sła n eg o d o p o w y ż sz e g o  ra p o rtu , z a ­

łą c zn ik a ;

a k c ep to w a ć  p o w y ż szy  ra p o rt.

1 )  p ro s ić p rz e w o d n ic z ą c e g o o z w ró  

c e n ie s ię d o rz ą d ó w  p a ń s tw  w y m ie n io ­

n y c h p o n iż e j d la z a p ro sz e n ia  ic h d o  u -  

c z e s tn ic z e n ia w  k o m is ji p rz y g o to w a w ­

c z e j k o n fe re n c ji ro z b ro je n io w ej: B u ł-  

g a rja , F in la n d ja , H o la n d ja P o lsk a , R u ­

m u n  ja , Ju g o s ław ja ;

4 )  p ro sić p rz e w o d n ic z ą c e g o o z w ró  

c e n ie s ię d o rz ą d ó w  N ie m ie c , S ta n ó w  

Z je d n . A m . P ó łn . i Z . S . S . R . d la  u p ro sz -  

sz e n ia ic h  d o  w z ię c ia  u d z ia łu  w  k o m isji  

p rz y g o to w aw c z e j k o n fe re n c ji ro z b ro je ­

n io w e j.

5 )  P ro sić se k re ta rz a g e n era ln e g o o  

p o d an ie p o w y ż sze g o  ra p o rtu d o w ia d o ­

m o śc i w szy s tk ich  p a ń s tw , n ie re p rez e n ­

to w a n y c h w  k o m is ji, a b y ic h in fo rm o ­

w a ć o u ła tw ie n ia ch p rze w id z ia n y c h  

p rz e z p la n o rg a n iz a c ji k o m is ji p rz y g o ­

to w aw c ze j k o n fe re n c ji ro z b ro je n io w e j i  

a b y p o w y ż sze p a ń s tw a m o g ły w y ra z ić  

sw o je o p in je o ra z p o d a n ie lis ty p y ta ń ,  

k tó re m a ją  b y ć p rz ed s ta w io n e n a  k o rn i 

s ji i z a łą c zo n e g o d o n ic h re fe ra tu ” .

S to so w n ie d o p o w y ższ e j re z o lu c ji 

m a m  z a sz c zy t p ro s ić P a n a M in is tra o  

w y z n a c z e n ie re p re z en ta n tó w  d la  u c z e s t­

n ic z en ia w  k o m is ji p rz y g o to w a w c z e j 

k o n fe re n c ji ro z b ro je n io w e j.
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W iad om ości z P olsk i.
X X . K O N G R E S P . P . S . Z A K O Ń C Z Y Ł  

W  N IE D Z IE L Ą  W IE C Z O R E M  O B R A D Y

W  c iQ ,g u d n ia p rzy jęto szereg w n io ­

sk ó w  i rezo lu cy j P o p rzed y sk u to w aiu u  

sp raw o rg an izacy jn y ch jed no m y śln ie  

u d z ie lo n o ab so lu to riu m u stęp u jący m  

w ład zo m  p arty jn y m  i w y rażo n o im  p o ­

d z ięk o w an ie P rzeg ło so w an o ró w n ież  

o p raco w an e p rzez k o m isję w n io sk o w ą  

w n io sk i w sp raw ie w ew n ętrzn e j sy tu ­

ac ji p o lity czn e j. P o p raw k a m n ie jszo ści 

k o m isji w n io sko w ej, s tw ierd zająca, „że  

w ejśc ie P . P . S . d o rząd u k o a licy jn ego  

M 'y tw o rzy lo d la p artji c iężk ą sy tu ację  

i t. p .” o raz s taw ia jąca sze reg u lty m a-  

ty w n y ch żąd ań , zo stała o d rzuco n a  

w ięk szo śc ią , p o czem  p raw ie jed n o m y śl­

n ie u ch w alo n o rezo lu c ję w ięk szo ści k o ­

m isji w n io sk o w ej, o p artą  n a p ie rw o tn e j 

rezo lu cji C . K . W .
D o rad y n acze lne j zo stali w y b ran i:  

D aszy ń sk i, P erl, B arlick i, P u żak , N ie ­

d z ia łk o w sk i K w apiń sk i, Ż u ław sk i, T o -  

p in ek , K u ry  ło w icz , S zczerk o w sk i, C za ­

p iń sk i, P rau so w a M o raczew sk i, Z iem ęc  

k i, D iam an d , A rc iszew sk i o raz z o k rę ­

g ó w  Ś n iady , N eh ry n g (P o zn ań sk ie i P o ­

m o rze), K o ssob u d zk i, Ju ch elek , B .u m -  

p fe ld  (G ó rn y  Ś ląsk), P ająk , M ad ej (B ia ła  

i Ś ląsk C ieszy ń sk i), B o b ro w sk i, Ja ro ­

szew sk i, R o zen cw eig , K lem en siew icz Z a  

eh o d n ia M ałop o lska), L ieb erm an (P rze ­

m y śl), G ło w ack i (K ro sno ), H au sn er, 

M o rk aw sk a , T atarek , S k a lak (W sch o ­

d n ia M ało p o lsk a), W o lick i (P o lesie ), 

P ław sk i (W iln o ), C zarn eck i, (Ł o m ża), 

P io tro w sk i (W ło c ław ek ), eW jsb erg , D a-  

n ie lew icz (Ł ó d ź), G ard eck i (P ab jan ice ), 

S tańczy k , eB rg er (Z ag łęb ie), D ziu b a  

^C zęsto ch o w a), Z arem b a (P io trkó w ), 
G rzecznaro w sk i (R ad o m ), M alin o w sk i

T E L E G R A M Y .
D y k ta tu ra w  G rec ji.
A T E N Y . G en era ł P an g a lo s o g ło sił 

że zam ierza  sp raw o w ać d y k tatu rę  o p ar­

tą  n a  sile zb rojn ej d la  oca len ia  p ań stw a. 
W y b o ry d o sen atu o d ro czo n o b ez te rm i­

n o w o .
----- o -----

B u łg arsk i  p rezy d en t  m in . 
p o d a ł s ię d o d y m isji.

S O F JA . P rezy d en t m in is tró w  C an - 

k o w r p o o d b y c iu k on ferenc ji z p rzy w ó d ­

cam i w ięk szo śc i p o d a ł s ię d o d y m isji.

K ró l p rzy ją ł w  n ied zie lę m . in . p rzy  

w ó d cę g ru p w ięk szo śc i p arlam en ta rn e j  

A n d rze ja L iap czew ^a , k tó rem u u d z ie lił 

m isji u tw o rzen ia n o w eg o g ab in e tu .
N o m in ac ja L iap czew a w y w o ła ł ze  

w zg lęd u  n a  jeg o m aced o ń sk ie  p o ch o d ze ­

n ie w k o łach ju g o sło w iań sk ich ży w e  

n iezad o w o len ie .

M atk a  j k ró la w ło sk ieg o  
c iężk o ch o ra .

Jak d o n o szą, w ło sk a k ró lo w a-m atk a  

m ia ła k rw ’o to k m ó zg o w y . S tan je j zd ro  

w ia je s t k ry ty czn y . O b o je k ró les tw o  

w ło scy p rzy by li d o ło ża ch o re j. A g o n ja  

ju ż s ię ro zp o częła .
— — o -----

K O B IE T A P R Z Y C Z Y N Ą Z R Z E C Z E N IA  
S IĘ T R O N U .

B U K A R E S Z T , (A W ). W  sp raw ie zrze  
czen ia s ię tro n u p rzez k sięc ia K aro la  

d o n o szą, iż g łó w n ą p rzy czy n ą teg o k ro ­

k u  b y ła afe ra m iło sn a . Z n am o w y sw ej  

k o ch an k i, zd ecy d o w ał s ię n a ten k ro k  

i n a  o p u szczen ie R u m u n ji. K s. K aro l m a  

p o d o b n o  zam iar o żen ić s ię ze sw o ją k o ­

ch an k ą a p o p rzed n io  sw rą żo n ą , z k tó rą  

m ałżeń stw o zo sta ło u n iew ażn io n e , a  
ró w n o cześn ie p rzep ro w ad zo n y zo stan ie  

ro zw ó d z jeg o o b ecn ą żo n ą k siężn iczką  
g reck ą H elen ą. K s. K aro l b aw i o b ecn ie  

w  M ed jo lan ie w raz ze sw y m ad ju tan -  

tem , zam ieszk ał tam  w  jed n y m  z lu k su ­
so w ych h o te li.

Z ac iek ło ść n iem ieck ich  
n ac jo n alis tó w .

Z N ad ren ji d o n o szą , że w  R u d esh e im  

eg raja m ło k o só w  rzu c iła s ię n a o so b y , 

k tó re b ra ły u d z iał w  ru ch u sep ara ty -  

•ty czn y m  w  1 9 2 3 ro k u i z łu p iła liczn e  

d o m y .

(L u b lin ), Jaw o ro w sk i, S zp o tań sk i, D e- 

w ó d zk i, S zczy p io rsk i (W arszaw a), P ra-  

g ie r, D o b ro w o lsk i (W arszaw a p o d m ie j­

sk a) —  w  o g ó ln e j liczb ie 5 2 .

N a zastęp có w w y b ran o : M . N o w ic ­

k ieg o , B in iszk iew icza , P re isa , U zięb łę , 

H o łó w k ę , P ack an a , K łu szy ń sk ą , H ien ia  

i T u rto n ia.

P o o b rad ach k o n k resu zeb ra ła s ię  

rad a n acze ln a ,n a k tó re j w y b ran o  n a  p re  

zesa p o sła D aszy ń sk ieg o , a n a zastęp ­

có w  p o słó w : S zczerk o w sk ieg o , Ż u ław ­

sk ieg o  i D iam an d a . Jed n o cześn ie w y b ra  
n o cen tra ln y k o m ite t w y k o n aw czy  

w sk ład z ie p o słó w : P erlą , B arlick ieg o , 

D aszyń sk iego , P rau sso w ej, P u żak a , N ie  

d z ia łk o w sk ieg o , Jaw oro w sk ieg o , S zczer­

k o w sk ieg o , Z arem b y , Ż u ław sk ieg o , C za ­

p iń sk ieg o . N o w o  w y b ran y cen traln y k o -, 

m itct w y k o n aw czy u k o n sty tuo w ał s ię  

n iezw łoczn ie jak n astęp u je : p rzew o d n i­

czący p o seł P arł, w icep rzew ro d n icz . p o ­

s ło w ie N ied z ia łk o w sk i i Jaw ro ro w rsk i, 

sek reta rz p o se ł P u żak .

K T O  W  T O  U W IE R Z Y ?
P O Z N A Ń . (A W ) W zro st k o sztó w  u - 

trzym an ia w  g ru d n iu  w r p o ró w n an iu z  

lis to p ad em w ed łu g o b liczeń w o jew ód z ­

k ie j k o m isji w y n o si 3 ,4 p ro c.

B R A K C U K R U .
W A R S Z A W A , 4 . 1 . (A W ) O d k ilk u  

d n i o d czu w ać s ię d a je w  h an d lu d e ta li­

czn y m  w  W arszaw ie b rak cu k ru . O rg a ­

n izac je cu k ro w m icze s tw ie rd za ją , że d o ­
s tarczy ły ry n k o w i w ielk ich tran sp o r­

tó w ^ k ry sz ta łu p o św iętach B o żeg o N a ­

ro d zen ia. M o żn a w ięc p rzy p u szczać , że  
cu k ier zo sta ł sch o w an y p rzez k u p có w , 

w ' p rzew id y w an iu  p o d w y żk i cen .

T R A G E D JA D A M M O H O R A D Ż Y  

P A T JA L I.

L O N D Y N . Z K alk i w  In d jach an ­

g ie lsk ich d o n o szą , że au tom o b il, w  

k tó ry m  p o w raca li z p o lo w an ia g o śc ie  
M ah arad ży P atja li, w p ad ł p o d p o c iąg . 

O śm  d am  zo sta ło zab ity ch , d w ie zn a j­

d u ją s ię w 7 s tan ie g ro źny m .
----- o -----

Z w raca ją zap łaco n e p o ­
d a tk i. —  A le ...w A m ery ce

W A S Z Y N G T O N . (A W .) A m ery k ań ­

sk i sk arb  p ań stw a w y p łacił 1 5 2 m iljo n y  

d o la ró w p o d a tn ik o m ty tu łem zw ro tu  
n ad p łaco n y ch p o d a tk ó w 7 n a sk u tek u -  

ch w alo n e j zn iżk i. S ek re ta rz sk arb u  

M ello n , o trzy m ał 4 0 0 ty s ięcy d o la ró w , 

tak a sam a su m a w y p ad ła n a R o ck efe l­
le ra

R O K O W A N IA O S K R Ó C E N IE T E R M I­
N U  O K U P A C JI.

I L O N D Y N , (A W ) U n ited  P ress d o n o si,  

że m iędzy F ran c ją a N iem cam i ro zp o ­

czę ły s ię ro k o w an ia w  sp raw n e sk ró ce ­

n ia te rm in ó w  o k u p ac ji. Z am iast o p ró ż ­

n ić s tre fy o k u p acy jn e w  r. 1 9 3 0 , w zg l. 

1 9 3 5 F ran c ja zo b o w iąza łab y s ię ew ak u ­

o w ać p ie rw szą s trefę w 7 r. 1 9 2 7 , d ru g ą  

w .r. 1 9 3 0 . U łatw ien ia te F ran c ja u d z ie ­

lić m a N iem co m  p o d w aru n k iem  u d z ie ­

len ia je j k lau zu li n a jw ięk szeg o u p rzy ­
w ile jo w an ia n a g łó w n e arty k u ły ek s ­

p o rto w e fran cu sk ie o raz p o d 1 w aru n ­
k iem  u d z iału  b an k ó w 7 - n iem ieck ich w 7 p o  

ży czce s tab ilizacy jn e j d la fran k a fran ­

cu sk ieg o .

W Y L E W  R E N U .
K IL O N JA (A W ) W y lew R en u o sią ­

g n ą ł w czo ra j n a jw y ższy sw ó j s tan d o ­

ch o d zący  p o  p o łu d n iu  d o 9 .8 0 m etra . —  
N ad w ieczo rem w o d y zaczę ły p o w o li 

o p ad ać . N ajw ięk sze sp u stoszen ia p o ­

w sta ły w  m ieśc ie N euv id i g d z ie w o d y  

R en u  p ły n ę ły  n a  szero k o ści 1 i p ó ł k im . 

za lew ra jąc m iasto 2 i p ó ł m etro w ą w ar­
s tw ą w o d y . P rąd b y ł tak s iln y , iż k o ­

m u n ik ac ję n a  u licach m o żn a b y ło u trzy  

m ać jed y n ie p rzy  p o m o cy ło d z i m o to ro ­
w y ch . O p ró żn io n y ch zo sta ło zg ó rą 1 0 0 0  

m ieszk ań , z k tó ry ch zn aczn a część b ę ­
d z ie ju ż n iezd a tną d o u ży tk u . R ó w n ież  

n a M en ie i sze reg u in n y ch rzek w o d y  

zaczę ły  p o w o li o p ad ać. K o ło W eg eleb en  
w sk u tek s iln y ch u d erzeń fa l za łam ał  

s ię m o st p o d p o c iąg iem to w aro w y m , 
p rzy czem  szczęśliw ie o b esz ło s ię b ez  

o fia r w lu d z iach . P ru sk i P rezyd en t 

H o ersin g b aw i w o k o licach n aw ied zo ­

n y ch p o w o d z ią b y p rzyg o to w ać ak c ję  
p o m o cy d la p o w 7o d z ian .

D L A C Z E G O Z R E Z Y G N O W A Ł R U M U Ń ­

S K I N A S T Ę P C A  T R O N U ?
P A T IN , 2 . 1 . „M atin ” d o n o si, że ru ­

m u ń sk i k s. K aro l zn a jd u je s ię o d p o ­

czą tk u g ru d n ia r. u b . w  M ed jo lan ie , d o ­

k ąd p rzy jech a ł b o g a ty m sam o ch o dem  

ze sw y m  ad ju tan tem  Jen d ieczk ą . D o te ­

g o  h o te lu  p rzy by ła też zn an a ru m u ńsk a  

p ięk n ość, k siężn a L u p escu .

M E D JO L A N ,, 2 . 1 . K siężn iczk a g rec ­

k a H elen a , d ru g a m ałżo n k a k s. K arola  

ru m u ń sk ieg o , zam ó w iła w czo ra j w  h o ­

te lu m ed ijo lań sk im , w  k tó ry m o b ecn ie  

p rzeb y w a k s. K aro l, ap artam en ta d la  

s ieb ie .

W szy stk ie p ew n e w iad o m o śc i o sen ­

sacy jn ej d o b ro w o ln ej rezy g n ac ji k s. K a ­

ro la ru m u ń sk ieg o z p rzy słu g u jąceg o  

m u p raw a d o n astęp stw a tro n u , jak o  

też z p raw  cz ło n k a D o m u K ró lew sk ieg o , 
s tw ie rd za ją , że d ecy z ja ta d o jrza ła w y ­

łączn ie n a p o d ło żu sp raw 7 o so b isty ch ,  

p o zo sta jący ch w  łączn o śc i p rzed ew 7szy st 

k iem  z m o rg an a ty czn em m ałżeń stw em , 

p ó źn ie j z n arzu co n y m  ro zw o d em  i w resz

O b yw atelsk i czyn p racow n ik ów
E lek trow n i i G azow n i w  T oru n iu . 

M im o n ied o sta tku rezy g n u ją z d o d a tk ó w d ro -  
ży źn ian y ch i in ic ju ją zb ió rk ę d la b ezro b o tn y ch .

O trzy m u jem y n astęp u jące p ism o :

„P racow m icy E lek tro w ’n i i G azo w n i w  

T o ru n iu , w id ząc p rzyk re p o ło żen ie fi­

n an so w e P ań stw a jak ró w n ież p o ło że ­

n ie fin an so w e D y rek cji T ram w ajó w  

m ie jsk ich , p o stan o w ili zrezy g n o w ać  

z d o d a tk ó w 7 p ro cen to w y ch w zro stu d ro ­

ży zn y za m iesiące g ru d z ień 2 5 r. i s ty ­

czeń 1 9 2 6 r. D o ty ch czaso w e zaro b k i b y ­

ły n ie d o p o zazd ro szczen ia , jed n ak o w o ż  

w id ząc je szcze ro zp acz liw sze ży c ie p ra ­

co w n ik ó w 7 in n eg o reso rtu , w ch o d ząc  

w ich p o łożen ie , p o stan o w ili n a d o b ro  

o g ó łu p o czy n ić p ew n e u stęp stw a .

P rzy k rem  to je s t za iste , że w sze lk ie  

p rzy k ro śc i fin anso w e  i g o sp o d arcze m u ­

szą s ię o d b ić o b ark i p raco w n ik a . W te ­

d y , k ied y p ask ars tw o za tacza co raz  

szersze k o ło , sp ek u lacja h u la so b ie b ez- 

k am ie, n ab ija  s ię k ieszen e i b ąd ź to  sp e ­

k u lac ją , b ąd ź p o p ro stu k rad zieżą, d e ­

fraud ac ją .
R o b o tn ik n arażan y k ażd ej g o d z in y  

n a red u kc ję , a z te rn n a g łó d i n ęd zę  

m u si zro zu m ieć n ied o m ag an ia fin an ­

so w e i u stęp o w ać o d p ro g u sw eg o d o ­

b ro b y tu . N ie czy n ią teg o  in n i. S ą in s ty ­

tu c ją g d z ie ca ła ro d z in a p racu je sk ła ­

d a jąc  g ro sze d o  jed n e j sk arb on k i, a le c i 

n a jm n iej m y ślą o ty ch  n ied om ag an iach .  

W łasn y  in te res ich  p ch a w 7 co raz g o rszą  

zach łan n o ść .

T o też jeże li b rak zro zu m ien ia ty m  
co p o w in n i św iec ić p rzy k ład em  in n y m , 

n iech że ro b o tn icy g azo w n i i e lek tro w n i

KRONIKA
—  ------—  b W torek

Styczeń g T elesfo ra

5 1 Ś roda
3  K róli

Wtorek g C zw artek
Ł u cjan a

—  C o  grają  w  tea trze? D ziś w e  w to ­

rek  d n ia  5  s ty czn ia 1 9 2 6  r. p rem jera  g ło ­

śn e j lek k ie j k o m ed ji H en eq u in a i C o o -  

Ju sa p . t. „D zw o n ek a la rm o w y ” . K ip ią ­

ca h u m o rem , a  n iep ozb aw io n a sz lach e t­
n eg o  sen ty m en tu  ta s ły n n a sz tu k a d a je  

ro z leg łe p o le p o p isu p p . C ieszk o w sk ie j, 

M o ro zo w iczo w ej, T ro jan o w sk iej, K ro ­

k o w sk iem u , O rliczo w i, M o ro zo  w ieżo w i, 

S trzeleck iem u w  ro lach g łó w n y ch .

W  środ ę o  g o d z . 3 .3 0 (cen y  zn iżo n e) 

p ie rw szy  raz n a p rzed staw ien iu p o p o łu  
d n io w em  w eso ła i d o v re ip n a o p ere tk a  

„D o iły” . W ieczorem  2 g i raz n a tch n io ­

n a o p era P u ssin ieg o „M ad am e B u tter ­

fly ” .
Ś w ietn y K ab aret S ylw estrow y, k tó ­

ry w  w y k o n an iu ca łeg o zesp o łu n o w ej  
o p ery , o p ere tk i i b a le tu zape łn ił sa lę  

teatru M iejsk ieg o d o o sta tn ieg o m iej­

sca , p o w tó rzo n y b ęd z ie w e śro d ę d n ia  

6 . s ty czn ia o g o d z . 1 1 w ieczo rem . T y m  

razem leg ity m ac je zn iżk o w e w ażn e . 
Ś w ie tn y p ro g ram  z k ap ita ln em  „Ja n ie  

m o g ę sam a  sp ać” (L eo n o w icz , C zern iaw ­

sk a , Z arem b in a) o raz „L u ste reczk iem ”  

Z d zito w ieck ieg o , s łow iczem  śp iew em i 
s ły n n y m  g w izd em  K aw eck ie j, tań cam i  

p p . M atu szew sk e j i W ierzb ick iego , p o ­
tężn ą arją z „P a jacó w ” H o ły ń sk ieg o i 

d a lszy m  w y b o ro w y m p ro g ram em n a ­

szy ch arty stó w  w y p ełn ią o lb rzy m i p ro ­
g ram  N o cy T rzech K ró li.

c ie z  p o w ro tem  d o  p ie rw szej żo n y . A g ea  

c ja  A . W . ro zsy ła  w p raw d zie d z is ia j d e ­

p eszę z W iedn ia in fo rm u jącą jak o b y  

is to tn y m  p o w ro d em  rezyg n ac ji b y ła p o ­

lity k a n astęp cy tro n u , k tó ry  zam ierza ł 

d ro g ą s tw o rzen ia o rg an izacji k o n sp ira ­

cy jn ej d o k o n ać zam ach u  s tan u p rzy  p o ­

m o cy w o jsk a i g en . A w arescu . R u m u ń ­

sk i n astęp ca tro nu  —  b rzm i d a le j d ep e ­

sza —  p rag n ął w p ro w ad zić w  R u m u n ji  

p rzew ró t p o d o b n y d o p rzew ro tu faszy ­

s to w sk ieg o  w e W ło szech lu b w o jsk o w e ­

g o  w  H iszp an ji. R ząd ru m u ń sk i, d o w ie ­

d z iaw szy s ię o ty ch p lan ach , w 7p ły n ą t  
n a k ró la , k tó ry p o stan o w ił zm u sić n a ­

s tęp cę tro nu d o ab d y k ac ji, izo lu jąc g o  
w 7 ten sp o só b o d w p ływ ó w 7 p o lity cz ­

n y ch ” .

W iad o m o śc i p o w y ższe p rzy jm o w ać  

n a leży z jak n a jw ięk szem i zastrzeżen ia ­

m i. W ied eń sk ie in fo rm ac je o sp raw ach  

ru m u ń sk ich p o ch o d zą n ao g ó ł ze źró d e ł  

w ęg ie rsk ich k tó re w  s to su n k u  d o R u ­
m u n ji zaw sze są b ard zo ten d en cy jno  

w sen sie w y b itn ie n iep rzy ch y ln y m .

m . T o ru n a b ęd ą p ie rw szy m i, k tó rzy d ą ­

żą d o p o rząd k u w  P ań stw ie .

Jak w szy stk o o d b ija s ię o b ark i ro ­

b o tn ik a , tak  i sp raw a  b ezro b o tn y ch  m u ­

s i b y ć za ła tw io n ą p rzez szero k i o g ó ł p ra  

co w m ik ó w .

W  ty m ce lu W y d zia ł R o b o tn iczy  

w n ió sł in te rp e lację d o D y rek cji T ram ­

w ajów 7 m ie jsk ich , o d o b ro w o ln e sk ład k i 

z jad ący ch  tram w ajam i.
D y rek cja zg o d z iła s ię n a to i w 7 n a j­

b liższy ch d n iach b ęd ą zb ie ran e w r tram  

w 7a jach p rzez k o n d u k to ró w tram w ajo ­
w y ch d o b ro w o ln e sk ład k i, w  zam ian  

czeg o  b ęd ą  p rzy sp rzed aży b ile tó w 7 w rę ­

czać k w itk i.

S ąd z im  że p u b liczn o ść  jeżd żąca tram  

w ajam i, zn a jąc o fia rn o ść ro b o tn ik ó w  

E lek tr. i G azo w n i p rzy jd zie z p o m o cą  

b ezro b o tny m .

B ło g o sław  B o że d o b ry m  zam iaro m !

Z a W y d zia ł R o b o tn iczy

K w iatk o w sk i, p rzew o d n iczący  * .

T y le p ism o W y d ziału R o b o tn iczeg o . 

N ie w ie le d o n ieg o m o żn a d o d ać , g d y ś  

m ó w i sam o za s ieb ie . P raco w n icy d a li 
tu zn ó w  d o w ó d sw eg o zro zu m ien ia d la  

p o trzeb  p rzed sięb io rstw a . C o  zaś d o  zo r­

g an izo w an e j p rzez n ich sk ład k i d la b ez ­

ro b o tn y ch , to sp o d z iew ać s ię n a leży , że 

w szy scy p asażero w ie tram w ajó w ch ę ­
tn ie zd ecy d u ją s ię n a p łacen ie ch o c iaż  

d ro b n eg o o p o d a tk o w an ia d la ty ch , k tó ­

ry ch n ęd za je st n a jw ięk sza .

—  P an W ojew od a P om orsk i d r. W a ­
ch o w iak z ło ży ł ży czen ia „S zczęść B o że ”  

w  d a lszem  p o ży c iu m ałżeń sk iem z o k a ­
z ji u ro czy sto śc i z ło ty ch g o d ó w  m ałżeń ­

sk ich Ju b ila to m : Jó zefo w i i M arjan n ie  

T rzc iń sk im w K aszczo rk u , p o w . to ­
ru ń sk i.

—  P . Jan K ap czeń sk i, w łaścic ie l 
h u rto w n i fa rb  i arty k u łó w  m alarsk ich  z  

T o ru n ia , z ło ży ł n a m o je ręce 1 0 0 z ł. n a  

g w iazd kę d la b ied n y ch m . T o tu n ia .

O fia rod aw cy  sk ad a p o d z ięk o w an ie .
P rezy d en t m ista : B o lt

—  P olicja toru ńsk a o trzy m ała d o ­
n iesien ie , jak o b y  p ew n a  m ieszk an k a  tu ­

te jsza u p raw ia ła „fab ry k ac ję an io ł­
k ó w ” .

—  Ż e m otocyk l n ie d orów n a tram ­
w ajow i m ia ł o k azję p rzek o n ać s ię p e ­

w ien m o to cy k lis ta , k tó ry  w  d n iu  n o w o ­
ro czn y m  zd erzy ł s ię z tram w ajem n a  

u licy B y d g o sk ie j. M o to cy k lista z łam ał  

o g ie n o g i. In n a o so b a d o zn a ła lżejszy ch  
o b rażeń .

—  P ask arze n ie śp ią —  p o lic ja tu ­
te jsza b y ła zn iew o lo n a zn ó w  sp isać trzy  
d o n iesien ia o lich w ie .

—  M iał jed n ej za m ało . P ew n a k o ­

b ie ta z T u rzna d o n io sła p o lic ji o b ig a- 

m ji (d w u żeń stw ie ) je j m ęża . Ś led z tw o  
w  to k u .

—  N aw et k oron a k ró lew sk a n ie u - 

ch ron iła od d rogi n a k om isarjat. D n ia  

3 . b m . d o p ro w ad zo n o  n a III. k o m isarja t  

k ró la H ero d a z ca łą jeg o św itą p o d za ­

rzu tem  u p raw ian ia żeb ran in y p o d o ­

m ach i n ie lega ln e p o siad an ie b ro n i s ie ­

czn ej i p a ln e j. P o s tw ie rd zen iu p rze ­

b ran y ch  (p o ch o dzą z K am io nk i p o d T o ­

ru n iem ) zw o ln io n o n ieszczęsn eg o k ró la  

i ca ły d w ó r, za trzy m u jąc jed n ak jak *  
„ łu p " b ro ń i „k asę” d w o rsk ą .
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— Nie warto ohotŁńć 2 nieznajomy*  

*i do hotels. P rzek o n a ła  s ię  o  tem  p e ­

w n a 2 5 -le tn ia k o b ie tk a , k tó ra  u d a ła s ię  

A p ew n y m  n iezn ajo m y m  d o  H o te lu  N o -  

w o m ie jsk ieg o . M u sia ło d o jść d o jak ie ­

g o ś n iepo ro zu m ien ia , g d y ż n iezn a jo m y  

g o b ił d o tk liw ie sw eg o „g o śc ia ” a sam  

an ik ł jak k am fo ra . P o b itą o d staw io n o  

do szp ita la . D o ch o d zen ia p o licy jn e w  

to k u .
— Kto zgubił? Z arząd E lek tro w n i 

•g ła sza sp is rzeczy , zn alez ion y ch w  

tram w ajach  i au to b u sach o d 1 1 1 d o  3 1  

1 2  u h . r . W  sp isie  f ig u ru ją : zeg arek  sre ­

b rn y , m u fa , k lam ry d o b ie lizn y , k ap e ­

lu sz d am sk i, czap k a k o le jarsk a , to reb ­

k a d z iec ięca i a ręk aw iczek . W y m ie ­

n io n e p rzed m io ty  m o żn a o d eb rać w  b iu  

rze  E lek tro w n i p rzy  u l. S ien k iew icza  2 6 . 

GRUDZIĄDZ.
Nowy Rok

G ru d z iąd z w ita ł w eso ło , jed n ak że m n ie j  

w eso ło , n iż w  p o p rzed n ich la tach . S to ­

su n k o w o n a jsk ro m n ie j i n a jsy m p a ty cz ­

n ie j u rząd zo n o N o c S y lw estro w ą w  te ­

a trze . R estau rac je i k aw ia rn ie m ia ły  

w  tę n o c ład n y za ro b ek , p o m im o , że  

w szy scy  n a rzek a ją n a  c iężk ie  czasy . C zy  

n ig d y  n ie n au czy m y  s ię o szczęd zać?

M ó w iąc o o szczęd n o śc iach , m am y  

•czy w iśc ie n a m y śli ty lk o ty ch , k tó rzy  

m ają z czeg o o szczęd zać . W ięce j n iż  

ty ch , je s t tak ich , k tó ry m n aw e t n a  

ch leb co d z ien n y n ie s tarczy .

W ięc, p rzed ew szy stk iem  b ez ro b o tn i. 

Je s t ich w  n aszem  m ieśc ie sp o ro , k il­

k ase t. T y lk o część n iew ielk a k o rzy s ta  

z zap o m ó g F u n d u szu B ezro b o cia . C i 

ży ją w  w ie lk ie j b ied z ie , le cz re sz ta — - 

w ' s tra szn e j n ęd zy .
Z arząd m iasta p o m ag a im , co p ra ­

w d a , le cz p o m o c ta n ie je s t w y sta rcza ­

ją cą . N a g w iazd k ę o trzy m a li b ez ro b o tn i 

p o 8 z ł. n a o so b ę o raz d a ry  w  n a tu rze . 

A le o d g w iazd k i d o d n ia d z isie jszeg o  

ju ż sp o ro  w o d y u p ły n ę ło  w  W iśle , w ięc  

zn o w u g o śc i w  w ie lu d o m ach głód.
Z w iązk i zaw o d o w e d o m ag ają s ię  

p rzed ew szy s tk iem pracy dla bezrobot­
nych — i s łu szn ie .. Ja łm u żn a n ie w y ­

s ta rcza n a ży c ie , a p rzy tem  d em o ra li­
zu je ro b o tn ik ó w 1'. T rzeb a w ięc d ać im  

p racę .
R o zu m iem y , że to n ie ła tw e zad an ie . 

Jed n ak że p rzy d o b re j w o li i p ew n y m  

w y siłk u m o żna je ro zw iązać . N iek tó re  

sam o rząd y teg o d o w io d iły . N ap rzy k ład  

p o w ia t g ru d z iąd zk i za tru d n ia o k o ło  1 5 0  

b ez ro bo tn y ch p rzy tłu czen iu k am ien ia  

i w ' szk ó łce w  O k o n in ie . Z aś m ias to  

W arszaw a za tru d n ia k ilk a ty s ięcy ro ­
b o tn ik ó w : p ien iąd ze n a ten  ce l zd o b y to  

p rzez p o d n ie s ien ie cen y b ile tó w  tram ­

w ajo w y ch  o  5 g ro szy .

W  G ru d z iąd zu  teg o  sp o so b u  zeb ran ia  

p o trzeb n y ch n a za tru d n ien ie b ez ro b o ­

tn y ch p ien ięd zy u ży ć p ew n ie n ie m o ­

żn a . A le są in n e sp o so b y , n ap rzy k ład  

ten , k tó ry zap ro p o n o w a ł p rezy d en t 

m iasta p . W ło d ek ; m ian o w ic ie p ro p o ­

n u je o n , b y p ła tn ik ó w  p o d a tk u d o ch o ­

d o w eg o  o b ło ży ć sp ec ja ln y m  n iezb y t w y ­

so k im p o d a tk iem n a rzecz b ez ro bo ­

tn y ch .

T a p ro p o zy c ja  —  n aszem  zd an iem  —  

p o w in n a zn a leźć p rzych y ln e p rzy jęc ie .

D la zam o żn y ch i śred n io zam o żn y ch  

o b y w a te li k ilk u z ło to w y  w y d a tek  n ie  b y ł 

b y  u c iążliw y , a  w  su m ie  p rzy n ió słb y  ten  

p o d a tek sp o rą  k w o tę , d z ięk i k tó re j m o -  

żn ab y za tru d n ić p o w ażn ą część b ez ro ­

b o tn y ch .

S ąd z im y , n o w a R ad a m ie jsk a jąk ­

n ą  j  w cześn ie j za jm ie s ię g ru n to w n ie  

sp raw ą b ez ro b o c ia . C zas p o tem u n a j­

w y ższy , b o n iezad o w o len ie g ło d u jący ch  

s ta łe w zras ta , zaś w ro g o w ie ład u  i p ań ­

s tw a  p o lsk ieg o n ie p ró żn u ją .
N iek tó rzy  zy ją w  tak  w ie lk ie j n ęd zy , 

że p o p e łn ia ją sam o b ó js tw o , ab y ty lk o  

u c iec p rzed d ręczący m  ich g ło d em . —  

Ś w ieżo zam ach u sam o b ó jczeg o  d o k o n a ł 

b ezro b o tn y Jan G ó rzy ń sk i, zam . p rzy  

u l. C zerw o n o d w o rn e j 2 0 .
PRUSZCZ, pow. świecki. Straszne 

morderstwo. W  d ru g ie św ięto B o żeg o  

N aro d zen ia zam o rd o w an y  zo s ta ł w  P ru ­

szczu , w ieczo rem  p o d czas zab aw y n ie ­

jak i Jan  W /n cen ty  fu n k c jo n a rju sz  p o cz  

to w y . S p raw có w  te j o h y d n e j zb ro d n i ju ż  

u ję to . Z am o rd o w an y  o sie ro c ił żo n ę i k il  

k o ro d z iec i.
GÓRZNO. Zdziczenie. N a tu te jszy m  

sm en tarzu k a to lick im  n iezn an i sp raw cy  

p o p rzew raca li  n ag ro b k i i k rzy że . D o ch o ­

d zen ia p o lic ji d o tąd n ie o d n io s ły  

sk u tk u .

ŚWIEKATOWO, pow. świecki. Jaseł­
k a . W  d ru g ie św ię to  B o żeg o  N aro d zen ia  

u rząd z iło m ie jsco w e T o w . P o w st. i W o ­

jak ó w  g w iazd k ę d la d z iec i o raz o d eg ra ­

n o  ja se łka

KORONOWO. Pożary. W śro d ę u b ie ­

g łą o k o ło  g o d z . 3 p p . sp ło n ęła s to d o ła  

m iejscow eg o  p ro b o szcza . —  T eg o ż  sam e ­

g o  d n ia  o k o ło  g o d z . 7 w iecz . u jrzan o  łu ­

n ę p o ża rn ą . P a liła s ię w ie lk a s to d o ła  

w  P au lin ach . T ak o w a sp ło n ę ła w raz  

z  zaw arto śc ią . W  o sta tn im  w y p ad k u  p ra  

w d o p o d o b n ie m a zach o d z ić p o d p a len ie .

SKÓRCZ. Pożar. P rzed p a ru d n iam i  

w y b u ch p o ża r w  zab ud o w an iach p . P a ­

w ło w sk ieg o w  S k ó rczu . S p a lił s ię d ach  

n ad b u d y n k iem  g a rn carsk im .

ZELGOSZCZ, pow. Starogard. Jak  

obchodzono Noc Sylwestra. N ie ro zsąd n y  

zw y cza j w itan ia N o w eg o R o k u s trze la ­

n in ą , w y d a ł —  jak zw y k łe —  n iep o żą ­

d an e rezu lta ty . O to p . S . z ran ił d o ść  

n ieb ezp ieczn ie p . K ., p raw d o p o d o b n ie  

p rzez n ieo s tro żn o ść . K u la  u g rzęz ła w  n o  

d ze i ran n y  m u si p o d d ać  s ię o p e rac ji.

W  in n em  zaś m ie jscu p o b ito p . S . 
tak d o tk liw ie , że n a d ru g i d z ień u d a ł  

s ię d o  lek a rza .

UROCZYSTOŚĆ BOLESŁAWA CHRO­
BREGO NA WYCHODŹTWIE.

K O L O N JA (A W ). 2 0 g ru d n ia o d b y ł 

s ię w  K o lo n ji w ie lk i o b ch ó d 9 0 0 -e j ro cz ­

n icy  k o ro n ac ji B o i. C h ro b reg o , u rząd zo ­

n y s ta ran iem to w arzy s tw p o lsk ich  

w N ad ren ji, w  k tó ry m  w zię ło u d z ia ł  

p rzesz ło 4 0 0 o só b . O b ecn i b y li k o n su l  

g en e ra ln y R . P . R o zw ad o w sk i, k o n su l 

g en e ra ln y C zech o sło w acji K o p eck y , 

p rzed s taw ic ie l k o lo n ji ro sy jsk ie j w  K o ­

lo n ji, w reszc ie p rezesi Z jed n o czen ia  

Z aw . P o lsk ieg o z W estfa lji, K o łp ack i i 

K ied rzy ń sk i, p rezes .Z w iązk u P o lak ó w  

w  N iem czech Jó ze f  czy  k , p rzed s taw ic ie le  

K o n su la tu  p o lsk ieg o w  E ssen , red ak to r  

K w ia tk o w sk i i w ie lu  in n y ch .

„BRIAND O SOBIE".
„C ri d e P aris” p o d a je c iek aw e szcze ­

g ó ły  z w y w iad u  z p rem jerem  B rian  d em .

P o tężn e zd o ln o śc i re to ry czn e , k tó re  

p o zw a la ją p rem je ro w i fran cu sk iem u  

zw y cię sk o zw a lczać b u rze p o lity czn e ,  

ro zw ija ły s ię w  b a rd zo sk ro m n y ch w a ­

ru n k ach . B rian d , w sp o m in a jąc o tem , 

p o w ied z ia ł:
—  M ia łem  św ie tn y ch m istrzó w , b ez  

k tó ry ch n ie b y łb y m  s ię n ig d y w y ro b ił. 

C h cąc w m ło d o ści u p o rząd k o w ać i p o ­

w ięk szy ć o d z ied ziczo n ą p o siad ło ść , m u -  

s ia łem  o d k u p ić 8 0  p a rceli o d  są sied n ich  

w ło ścian . S p isu jąc u m o w y , n au czy łem  

s ię k łó c ić , b y ć o rd y n a rn y m , cze ln y m  i 

p rzeb ieg ły m W alczy łem  p rzez ro k ca ły  

i d o szed łem  g o  p rzek o n an ia , że cz ło w iek  

k tó ry zd o ła ł w y jść zw y c ię sk o z tru d ­

n o śc i z 8 0 w ło ścian am i n o rm an d zk im i, 

je s t d o sta teczn ie p rzy g o tow an y d o  

w ch o d zen ia w  u k ład y z p rzed s taw ic ie ­

lam i o b cy ch p ań s tw .
B rian d je st zap alo n y m  m iło śn ik iem  

ry b o łó s tw a . U trzy m u je o n , że za rzu ca ­

n ie w ęd k i i c ierp liw e  czek an ie  n a  o fia rę  

je st n ied zo w n em  ćw iczen iem  d la d y p lo ­

m aty .
■■MHHKMHnBiaHBBMHSBaasgHEEMEBaaaBM

RUCH WYDAWNICZY.
Nowy spis abonentów telefonicz­

nych na całe Pomorze w y jd z ie z d ru k u  

z k o ń cem  m ies iąca s ty czn ia b r.

P o n iew aż k ażd y ab o n en t o b o w iąza ­

n y  je s t d o  p rzy jęc ia  i o p łacen ia jed n eg o  

eg zem p la rza u rzęd o w eg o o strzeg a s ię u -  

czes tn ik ó w  tu te jsze j s iec i te le fo n iczn e j  

; p rzed  n ab y w an iem  p o za u rzęd ó w ', tak ie ­

g o sp isu ab o nen tów  k tó reg o cen a je s t 

zw y k le o w ie le w y ższa o d sp isu u rzę ­

d o w eg o a n ab y c ie tak o w eg o n ie u w a l­

n ia ab o n en ta o d > zap łacen ia sp isu u rzę ­

d o w eg o .

„Muzyka”. U k aza ł s ię p o d w ó jn y n u ­

m er ( listo p ad - g ru d z ień ) m ies ięczn ik a  

„M u zy k a” , ■ red ag o w  an eg o p rzez M ateu ­

sza G liń sk ieg o . O b sze rn y , w p ięk n e j  

szacie w y d any zeszy t zaw ie ra n a w stę ­

p ie n iezn an y  w ie rsz M . K o n o p n ick ie j o  

C h o p in ie o raz n as tęp u jące a rty k u ły : X . 

H . F e ich ta — „G io v an n i P a le s tr in a”  

(1 5 2 5 — 1 9 2 5 ), C . Je llen ty „S tefan Ż ero m ­

sk i w o b ec p ięk n a m u zy czn eg o ” , A C a ­

se lla  „P ro b lem y  h a rm o n ji n o w o czesn e j” , 

A . C h y b iń sk ieg o „P aw e ł D u k as” , F . 

S ch rek e ra  „M ó j au to p o rtre t” , B . S za rlita  

„O d  Jan  S trau ssa  d o  L eo n a  F a lla ” , R im -  

sk ieg o - K o rsak o w a „W  o b ro n ie p raw ­

d y ” ( lis t o tw 'a rty ), S t. N iew iad o m sk ieg o  

„Ż y c ie i tw ó rczo ść R . S ta tk ow sk ieg o ’, 

K . S zy m an o w sk ieg o „P am ięci R o m an a  

S ta tk o w ’sk ieg o ” .

W  d z ia le b ieżący m  o p ró cz „ Im p res ji  

M u zy czn y ch ' M . G liń sk ieg o i sp raw o ­

zd ań z k ra ju (W arszaw a , K rak ó w ^ , 

L w ó w , P o zn ań ) i zag ran icy (B e rlin , P a ­

ry ż , W ied eń , B u k aresz , N o w y  Y o rk ), za ­

m ieszczo n e zo s ta ły n as tęp u jące o b sze r­

n e ru b ry k i: N o w e W y d aw n ic tw a, P rze ­

g ląd P rasy , K ro n ik a , M u zy k a p o lsk a  

zag ran icą , R o zm aito śc i i in n e .

W  d o d a tk u n u to w y m — n iezn an y  

^ P re lu d e ” śp . R o m an a S ta tk o w sk ieg o .

N u m er zaw ie ra 9 0 s tr . (2 5 ilu s tr.) i 

k o sz tu je  2 .5 0 z ł. A d res R ed ak cji i A d m i­

n is trac ji: W arszaw a , K ap u cy ń sk a 1 3 .

K alen d a rz zeb rań .
— Toruń. N. P. R. filja 6-ta Bydgo­

skie przedmieście. W aln e zeb ran ie od­
b ęd z ie  s ię  w  czw artek  7  s ty czn ia  b r. o  g >  

d z in e 7 w iecz . w  lo k a lu p . G ó rn eg o , 

p rzy u l. B y d g o sk ie j 9 8 . O lic zn y u d z ia ł 

cz ło n k ó w  p ro s i  Z arząd .

— Zebranie Tow. Młodych Polek o d ­

b ęd zie  s ię w e  w to rek  o  g o d z . 7 e j w  au li  

S zk o ły  W y d z ia ło w e j. Z arząd

— Baczność inwalidzi wojenni, 
wdowy i sieroty. M iesięczn e zeb ran ie  

o d b ęd ze s ię w  czw artek d n ia 7 . s ty cz ­

n ia o g o d z . 6 e j p o p o ł. w  m ałe j sa li 

P ark u  W ik to rji. Z e w zg lęd u  n a  w ażn e  

sp raw y u p raszam y  o lic zn y u d z ia ł.

Z arząd .

BACZNOŚĆ RZEMIEŚLNICY POWIA­
TU TORUŃSKIEGOI

K w arta ln e zeb ran ie f ilji R zem ieś ln i­

k ó w  fo lw arczn y ch  p o w . to ru ń sk ieg o  Z w .' 

R o b o tn ik ó w R o ln y ch i L eśn y ch Z jed n .  

Z aw ó d . P o lsk ieg o  o d b ęd z ie s ię w  d n iu  6  

s ty czn ia 1 9 2 6 r . (Ś w ię to T rzech  K ró li) •  

g o d z in ie 9 p rzed  p o łu d n iem  w  lo k a iu  p . 

W en d lan d a w  T o ru n iu p rzy u l. G ru ­

d z iąd zk ie j 1 1 9 .

P o rząd ek o b rad  o b e jm u jący n ad zw y ­

cza j w ażn e sp raw y  d o ty czące  ży w o tn y ch  

in tere só w  rzem ieśln ik ó w  fo lw arczny ch ,  

b ęd zie n a  zeb ran iu o g ło szo n y .

O lic zn e p rzy b y c ie w szy stk ich rze ­

m ieśln ik ó w fo lw arczn y ch , p o w ia tu to ­

ru ń sk ieg o , u p rze jm ie p ro s i

Z aw ilo w sk i, p rezes.

Toruń. Kartel Z. Z. P. Zebranie Wy­
d z ia łów  ro b o tn iczy ch o raz m ężó w  zau ­

fan ia o d b ęd z ie s ię w  czw artek d n ia 7 . 

s ty czn ia  b r. o  g o d z . 6 .3 0 w  sek re ta rjac ie -  

Z . Z . P . u l. P iek a ry  1 4 . D la b a rd zo  w aż ­

n y ch sp raw  p rzy b y c ie k o n ieczn e

Z arząd .

Kowalewo. W  n ied z ie lę , d n ia 1 0 -g e  

s ty czn ia 2 6 r . o g o d z . 1 2 -e j w  p o ł o d b ę ­

d z ie s ię d o ro czn e w aln e zeb ran ie m ie j­

sco w eg o  K o ła Z w . In w a lid ó w  W o j. w  1 »  

k a łu  p an i Z ie lk o w e j z n as tęp u jący m  p *  

rząd k iem  d z ien n y m : 1 . Z ag a jen ie i o d ­

czy tan ie p ro to k o łu z o st. zeb ran ia . 2 . 

S p raw o zd an ie p rzew o dn icząceg o . 3 . S p ra  

w o zd an ie sk a rb n ik a . 4 . S p raw o zd an ie  

K o m is ji rew izy jn e j. 5 . U d z ie len ie ab so ­

lu to riu m  u stęp u jącem u Z arząd o w i. 6 . 

W y b ó r Z arząd u . 7 . W n io sk i, w o ln e  g ło sy  
o raz d y sk u s je .

D la b a rd zo w ażn y ch sp raw  p rzy b y ­
c ie w szy stk ich cz ło n kó w  je s t k o n ieczn e .

Z arząd .

Grudziądz. W  p o n ied z ia łek d n . 

h m . o d b ęd z ie s ię w ieczo rek d y sk u sy jn y  

w szy stk ich d z ia łaczy  N P R . —  p o żąd an a ' 

tak że o b ecno ść rad có w  i rad n y ch . W ie ­

czó r o d b ęd z ie s ię w  B aza rze , p rzy u ł. 

M o n iu szk i o g o d z . 6 ,3 0 w iecz .

Z a Ż arz , f ilji N P R . (— ) T u tlew sk i, p rew . 
naBKEMBKaBHUgKBaKBSSHBMMHaRBBBnSHBBaB

W y d . „C o d z ien n eg o  E x p ressu  P o m o rsk .’*  

D ru k a rn ia R o b o tn icza W . P aw iak  i S k & , 

w  T o ru n iu .

Redaktor naczelny: A. Antczak.
R ed ak to r o d p o w ied z .: M arjan M u sia l.

Konstytucyjne posiedzenie 
Rody Miejskiej 

o d b ęd z ie s ię w śro d ę , d n ia 1 3 -g o  

s ty czn ia 1 9 2 6 r . o g o d z in ie  6 -e j w iecz .

P O R Z Ą D E K  O B R A D :

1 . Z o b o w iązan ie  rad n y ch d o w iern eg o p e ł­
n ien ia o b o w iązk ó w  rad n eg o .

2 . W y b ó r p rzew o d n icząceg o R ad y  M iejsk ie j.  

T o ru ń , d n ia 4 g o  s ty czn ia 1 9 2 5 r .

P R E Z Y D E N T M IA S T A
(-) B O L T .

W  k ażd ej m ie jsco w o śc i p o szu k u je s ię  
d o w y k o n y w an ia p o b o czn y ch p iśm ien n y ch  
p rac w  d o m u rze te ln y ch  

panów i pań
„A R G U S " —  Ż e lg o szcz (P o m o rze ).

Chłopiec
d o ro zn o szen ia g aze t n a B y d g o sk ie  
P rzed m ieśc ie m o że s ię zg ło s ić :

„G Ł O S R O d O T N iK A ".

Ogłoszenie.
S ta ro stw o K ra jo w e P o m o rsk ie u p rasza  

o sk ład an ie o fe rt d o d n ia 4 . I . 1 9 2 6 r . n a  
k u p n o p ro w izo ry czn eg o m o stu d rew n ian eg o  

n a rzece D rw ęcy w L u b iczu jak ró w n ież  
d o jazd u d rew n ian eg o n a leżąceg o d o n ieg o  
w  ilo śc i razem  o k o ło 1 6 9 m 3 d rzew a .

D o o fe rt n a leży d o łączy ć k w it n a  z ło żo n e  
w K asie G łó w n ej S ta ro stw a K ra jo w eg o  

P o m o rsk ieg o w  T o ru n iu w ad ju m  w  w y so k o ści 
1 %  o fe ro w an e j k w o ty  w  g o tó w ce  lu b  p ap ie rach  
p ań stw o w y ch .

S ta ro s tw o K ra jo w e P o m o rsk ie zastrzeg a  
so b ie w y b ó r o fe ren ta . N ab y w ca o b o w iązan y m  
b ęd z ie m o st zu p ełn ie ro zeb rać i u su n ąć , o raz  
w y c iąg n ąć z rzek i 8 8 sz t. p a li.

B liż szy ch w y jaśn ień u d z ie la n a żąd an ie  

S ta ro s tw o K ra jo w e P o m o rsk ie w T o ru n iu . 

K ie ro w n ic tw o b u d o w y m o stu w  L u b iczu .

S ta ro s ta K ra jo w y P o m o rsk i.

O g ro d o w y żo n a ty ,  

u czeń o g ro d n iczy  

i k o ło d z ie j żo n a ty

p o trzeb n i o d 1 -g o k w ie tn ia 1 9 2 6 r .

P o siad ło ść T y tlew o p e r K o rn a to w o .

P o szu k u je s ię o d 1 . I . 1 9 2 6 r . 

gospodarza do ludzi, kowala 
i kołodzieja 

w szy scy z sza rw ark ie tn .

Posiadłość Szyćhowo
P o czta K o w alew o .

Szczapy I, RI’ 
Węgiel
Koks 
Brykiety 

d o sta rcza te rm in o w o  
w ład u n k ach w ag o ­
n o w y ch  d o  w sze lk ich  
s tac ji ra  d o g o dn y ch  
w aru n k ach p ła tn o ści

X „Tra Hsit“ 
w  T o ru n iu  - Telef. 242 

M. Wiktor Klewe
S zew sk a 2 6 .

Pomocy pra w 
o d z ia łam  w  sp raw ach k a r­
n y ch , cy w iln y ch , m ieszka ­
n io w y ch a lim en tacy jn y ch , 
ro zw o d o w y ch itd W y w iad  
w  k ażd y m  w y p ad k u . Z ała ­
tw iam  rek lam acje , sk a rg i, 
w sze lk ie w n io sk i i tłu m a ­
czen ia w  o b cy ch języ k ach .  

A D A M S K I, d o iad ca  p raw n y
T o ru ń , S u k ien n icza 2 .

ZSUlHono aa:  
w isk o  Jan  C h o jn ack i, P ap o ­
w o B isk . p o w . T o ru ń , n r. 
9 . 6 . 1 9 0 1 w  S td w in p o w . 
T o ru ń . U czciw eg o zn aL zcę  
p ro szę o zw ro t.

JanChojnaeki.

D o św iad czo n y  d łu g o le tn ią  p rak tyk ą , za ła tw iam  
w sza lk ie , ch o ćb y n a jtru d n ie jsze  

sprawy sądowe 
karne, spadkowe, hipoteczne, kon­
traktowe. administracyjne i t. d. — - 
Tłomaczenia — Załatwianie czystopi- 
sów na maszynie do pisania —  Infor­
macje i wyjaśnienia w k ażd e j tp raw ie  
u stn ie i lis to w n  e  —  rze te ln ie , d y ak ro t i U n io .

P ro szę p o w o łać s ię n i n in ie jsze o g ło szen ie . —  P rzy  
zała tw ian iu  1 s ło w em  d o łączy ć 1 zł.

B IU R O P O R A D P R A ffllB C H „A R G U S "
Żelgoszcz (P o m o rze).

MXKrtXXKKKKKKXtOCXK

Zaproszenia
w sze lk ieg o  ro d zaju w y k o n a  szy b k o  i g u sto w n ie

Drukarnia ROH. Pawlatttei Piekary 14.
K siążn ica  K o p em ik an sk a " ‘k 

W T o ru n ly ^  .


